pada 187%, 


Wychodzi codziennie o godzinie $ po połów 
z wyjątkiem świąt i niedziel. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejsea 5 eeniów, 
pocztą 7 centów. — Biuro Rodakeyi i Administrtzy: 
ulica Wałowa Nr. 29. — Listy należy freskować — 
RskJamaeye otwarte wolna aż spłaty. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Polepszenie w stanie zdrowia Jej e. i 
k. Wysokości Najd. Arcyksiężnej Ma- 
ryi Teresy postępuje ciągle. 
Reichenau, 18 listopada 1879. 
Dr. Rollett w. r. 


Najd. Arcyksiężnej Izabellii a 
narodzonej Arcyksiężniczki jest zupełnie za- 
dowalający. 
Kraków, 18 listopada 1879. 
Dr. Jordan w.r. 


Stan zdrowia Jej ce. ik. Wysokości 


Jego c. i k. Apostolska Mość raczył 
wiasnoręczuie podpisanym dyplomem z 14 | 
b. w. mianować Jej c. i k. Wysokość Najd. 
Arcyksiężyę Maryę Antoninę przeła- 
żoną terezyańskiego szlacheckiego instytutu 
dam na Hradozynie w Pradze. 


BEE ZE OZ WO OT CA PYT PP YE | 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Trudności, z jakiemi spotyka się 
dziś sprawa ustawy wojskowej w Izbie 
deputowanych, były długo przygoto- 
wywane przez stronnictwo wiernokon- 
stytucyjne. Odkąd ustawa ta obowią- 
zywać zaczęła, posłowie wiernokon- 
stytucyjni przy każdej sposobności w | 
Izbie, wspólnych delegacyach, na zja- | 
zdach i zgromadzeniach wyborczych | 
nazywali ją źródłem trudności finan- i 
sowych i całego niedoboru, przedsta- | 
wiałi jej modyfikacyę za nieomylny | 
środek uiżenia ciężarów podatkowych ' 


Esców. 20 listopada. 


er Kwi wsi EE TZ O YE ZZ DZY AO TTE ROYA CEE ĄCE PE CY TÓW EYE MAC ZE ADA 


11) 


WSPOMNIENIA OBYWATELSKIE 


RPO 


z 
Przez 


Autora „Kłopotów Starego Komendanta". 


RAPP 


TY. 
Wycieczka do Słowikowa. 


(Ciąg dalszy.) 


| 


5 


à 
F s i uł, pó 
wodnik 


naukowy i litsrackj, 


Prze 


czarwom, lub 


od ea 
sonik praniti 


bez szkody dla państwa a więc za 
obowiązek każdego reprezentanta lu- 
dności opodatkowanej w ciele ustawo- 
dawczem. Prasa wiernokonstytucyjna 
lata całe wtórowała tym wywodom, 
popularyzowała je nieraz w taki spo- 
sób, aby sprawy wojskowe przeniosły 
się na jak najszerszy teren agitacji. 
Dawna opozycya a dzisiejsza większość 
Izby musiała znosić wiele wyrzutów 


lza to, że nie hołdowała bezwzględnie 


teoryi oszczędzania milionów na armii 
bez względu na niepewną przyszłość. 
Wypadki z lat 1876 i 1878 zatamo- 
wały sgitacyę i gdyby wtedy wypa- 
dło było oduowić ustawę wojskową, 
pewnie rzecz poszłaby daleko łatwiej. 
O przebytych niebezpieczeństwach za- 


pomina się jednak rychło, więc mimo | 
|sowych ciężarów, 
ayjnej, stronnictwo wiernokonstytucyj- | 


wojny wschodniej, mimo akcyi okupa- 


ne, przygotowując się do nowych wy- 
borów podniosło uspowrót sprawę 
ustawy wojskowej w sposób bardzo 
popularny tam, gdzie dory wcze oszezę- 
dzenie kiiku milionów uważane jest 
za szczyt obywatelskiej zasługi. Zobo- 


wynsdi sęsanią 16 si 
zmię 6 Gł. ! 
y ak saiesięczny do „dazsly Lwown 
maje calo- i półroczni abonenel bezpłatnie, jednakże oi tylko, ; 
i d i do końce grudnia, ćwieróroezni zaś i miasięczui za dopisię, pierwsi "S a: 
eiewamy uschna kadutuje 4 sł. 


doda 


, połroszała 6 č 


wartainie & zł., miesięcza 


tórzę prenumsrują od i st 


sunki obecne nie przemawiają bynaj- 
mniej za jakierakolwiek osłabieniem si- 
ły zbrojnej lub zwątleniem jej organi- 
zacyi, tego nie potrzeba popierać do- 
wodami. gsiarczy samo powołanie 
się na stan Wschodu, który jak wul- 
kan przypomiaa się nieusiannie Ka- 
ropie. Inaczej rzecz się ma z potrze- 
ba oszczędności. Nie uleg» to wątpli- 


pewnej przyszłości, co jest mniej zgu- 


: Kig pa 7 centów 


ws Wrunegi w Paryśw 
a s, 4, Rue Clément 4. 


ej o a ani 


(mat o niezbędności zatrzymania do- 
tychczasowej organizacyi armii. Jest 
tedy dziś wszelka nadzieja, że usta- 
wa wojskowa nie stanie się w Ra- 
dzie państwa ofiarą 


walki stronnictw 


ani nie będzie traktowana ze stano- 
wiska doktryn i popularnych fraze- 


nówieniem : „ Wysoka Izbo! 


r 


| 
= o ciężarach podatkowych. 
wości, nie zapoznaje tego ani a Pa targ W = 
ani większość Rady państwa, że ul- TIROS 
y 1 oj p . 7 i AM 1377) 4 
żenie ciężaru podatkowego i równo- | Kada DANSLWA, 
waga budżetowa są pilnemi i waine- | 
; e e A LI | | 
mi zadaniami chwili. Ale co jest wa- | a a dy poki) 
żniejszem: poprawienie budżetu czy u-| <a Wiedeń, 18 listopada. (X 
W i ýs stanowia i W kEGiEIk, 16 NSLOPAUR, orespon- 
8 AJ ki WIE = ae» € p 
trzymanie państwa na stanow isku od ae ORR ae Proma Coni 
powiadającem jego zadaniu wobec nie- | yugi posiedzenie o godzinie 11 minut 10 
| anstępującam 7 
| 


bnem: dłuższe zatrzymanie dotycheza 
czy wystawienie 
państwa na grę zawisinych wypad- 
ków, pozbawienie go silnych sprzy- 
mierzeńców? Wybór nie jest trudny 
i jeżeliby posłowie wiernokonstytucyj- 
ni mieli sposobność bezpośredniego 
zetknięcia się z swoimi wyborcami w 
tej chwili, niezawodnie przyszliby do 


wiązewszy się w ten sposób wobec przekonania, że także i ludność zdro- 


ludności przed wyborcami, pamiętając 
o tak długo prowadzonej kampanii 
przeciw ustawie. wojskowej, stronni- 
cto wiernokoustytncyjae uważać się 
zdaje niejako za obowiązek konsekwen- 
cyi działać tak, jak to dotąd czyniło, 
chociażby nawet przestrogi fachowych 
mężów trafiać zaczynały do jego prze- 
konania. 

W ten sposób pojmowana konse- 
kwencys byłaby nie cnotą polityczną 
lecz najzgubniejszą przywarą, ignoru- 


jącą rzeczywiste stosunki i potrzeby, 


a więc dwa główne czynniki, na któ- 
rych opierać się powinien każdy po- 
Żżyteczny program polityczny. Ze sto- 


— Nie pan nie wiesz! Ona zrazu tak 
się umie ułożyć, że zdaje się do rany ją 
przyłóż, ale nigdy nie trzeba wierzyć, co 
mówi. 

— Babie i strzelbie nigdy nie dowie- 
rzaj — dodaje senzacyjnia kapitan. 

Naturalnie, że po tem wszystkiem, nie 
miałem żadnej ochoty do dalszego oglądania 
Słowikowa , jednak żeby nie zdradzić poczci- 
wej miynarki, zrobiłem z siebie tę ofiarę, i 
pozwoliłem zawieść się na ów sławny dział 
pola z czarną jak atrament ziemią. Nie mo- 
żna było wjechać bryczką, więc tak we twój 
kę obchodziliśmy granicę w różne zygzaki 
pokręconą. Co chwila Kupkiewicz świdrował 


Wyobraźcie sobie ezytelnicy, jak wiado- | moją laską górniezą i pokazywał mi ziemię, 


mość ta musiała nieprzyjemnie oddziałać na | 
mnie. Bielmo spadło mi z oka, a z niem ru- 
nęły wszystkie marzenia , tak rozkosznie już 
w umyśle wyhodowane. Byłem kompletsie 
odurzony, a więcej jeszcze zawstydzony, że, 
mimo tylu wiadomości gospodarczych o ma- | 
ło nie dałem się złapać. Jakkolwiek starałem | 
się ukryć ile możności to wszystko, eo się, 
wewnątrz gotowało, jednak przebiegły Kup- | 
kiewicz, coś, coś musiał zmiarkować, bo tyl- 
ko wsiedliśmy do bryczki, naprowadził roz- 
mowę na młynarza. 

— Panie, to jest geniusz w tym ro- 
dzajn.... On powiada, że urządzi takie koło, 
które będzie napowrót wodę pompować przed 
stawidła, a w ten sposób nigdy mu tej wo- 
dy nie braknie Wszystkie okoliczne młyny 
jak przyjdzie mróz, staną, a on powiada, że 
wybuduje piec pod upustem i będzie wodę 
ogrzewał... To panie zdatny człowiek i war- 
to nawet mu taniej puścić, aby go utrzymać... 
Ale żona zato baba od pokonu świata. Plo 
tkarka, intrygantka, do wszystkiego musi 
się wtrącić, z ludźmi się kłóci i dużo od- 
stręcza od mielenia. 

— Przeciwnie, mnie się zdawała bar- 
dzo uprzejmą i uczciwą — odzywam się 
na to. 


kazał brać w palce, rozmiażdłać, wąchać i 
kosztować językiem. Nie wiele znałem się 


j na tem, jednak mnóstwo rozmaitych kamie- 


ni zwróciło moją uwagę... 

— To panie bogactwo Slowikowa! — 
odpowiada mi Kuapkiewicz — kamienia tu- 
taj są podwójne u dobrodziejstwem; podczas 


(nader skromne. 


wo zapatruje się na tę sprawę, że Z 
dwojga złego wybiera mniejsze, że 
woli cplacaó tę milionową premię 
asekuracyjną, jaką jest budżet na ar 
mię, aniżeli nie być panem. jutra. 
Opozyeya, jak się zdaje, przewi- 
duje ten zwrot w usposobieniu wy- 
borców i dlatego stopniowo miarkuje 
swój opór. Dziesięcioletni termin już 
nie stanowi dla niej szkopułu, o któ- 
ry wszystko się rozbijało. Teraz cho- 
dzi opozycyi już tylko o zniżenie sto- 
py pokojowej, a jeżeli w chwili sta- 
nowczej wysłucha opinii fachowej o 
zgubności tego kroku, spełni obowią- 


zek patryotyczny, t. j. da się przeko- 
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karczma, na moje przybycie tak przeraźli- 
wie obielona, źe nawet nie durowsno reszt- 
ce sztachet i resztce baryerów wokoło klom- 
bu. Przy świetle księżyca aż uns biła od tej 
budowli, mimo, że dokoła walało się mnó- 
stwo gruzów i belek spróchniałych, nieu- 
przątniętych jeszcze z najświeższej reperacyl. 

Przez gatek weszliśmy do sieni, poty- 
kając się na dołach powybijanych w podło- 
dze, a ztamiąd do mieszkania dzierżawcy. 
Niestety, tego pana w domu nie było. Kapi- 
tan zapewniał mię poufnie, że on w miaste- 
czku gorzkie łzy leje z powodu niwaty Sto- 
wikowa, a pan Kupkiewiez, rozrządzając się 


'tn jak u siebie, kazać znieść z bryceki zapa- 
i ` . . ` A tal? 
isy do jedzenia, i jedynemu facetowi, Jaki 
(tam był we dworze, cos niby lokajowi w 


ogromnych myśli yskich butach, dał rozkaz 


SSE ognia na kominku. 
U 


Jak na współzawodnika megę. „do ku- 
pna tego majątku, wmebiowsnie pokoju było 
Cały komfort, jaki mó: 
głem tu dostrzedz, ograniczał się do sporej 


suszy utrzymują wilgoć w ziemi, a jak | kolekcyi biezów furmsńskieh, rozmaltej kon- 


będzie się tu budować droga szosowana, gru- 


Na moje nieszczęście, wyrwało mi się 
zapytanie, że nie widzę nie pól obsianych.... 

— A, to w drugim dziale — rzecze na 
to gospodarz. 

I taszezy mię znowu kawał drogi i po- 
kazuje ruszaną ziemię na jesieni, na której 
żadnej zieloności nie widać... 

— Nasze grunta tak: że ozimina nie 
buja z jesieni, ale jak się wiosną ruszy, to 
trzy razy trzeba zżynać pszenicę. 

Ho — myślę sobie — już mię nie złapie- 
cie na dalszą ekskarsyę, i zaczynam Wszy- 
stko co widzę, chwalić. 

Ten. szczęśliwy zwrot powrócił dobry 
humor Kupkiewiczowi, skutkiem czego o 
zmroku przwie ściągneliśmy do dworu. 

Rzeczywiście, była to wielka starożytna 


strukeyi i wielkości, które zajmowały jeden 


' hbe pieniądze weźmiesz pan za nie... Wybio- | kąt pokoja... 
'rą, zapłacą i w rękę pocałują.... | 


Ze starych belek urąbzno drzewa i pio- 
mień wesoły buchnął na pokój. Zasiedliśmy 
na ławce przed kominkien:, batełka z any- 
żówką krążyła, skutkiem czego kapitan ns- 
brał niezwykłego ferworu. e A 

— Trzeba obejrzeć mieszkanie — Mo- 
wi on, biorąc świecę ze stołu, a my idzie- 
my za nim. k 

Było tych stancyj sześć czy si(dm, Gzy- 
ściuteńko wapnem wybielonych, z podłogą 
ruszając się jak klawisze przy fortepianie, 
Wszystkie puste, w jednej tylko przy ku- 
chni, stała krowa z maleńkiem cielęciem, 
jako rekonwalescentka, co ogromny gniew 
wywołało w panu Kupkiewiczu.... 

-— Za to samo, że jest taki uieporzą- 
dny, nie sprzedam mu Sbwikowa! | 

Służąca w kuchni tłómaczy, że w staj- 


j 
| 
| 
| 
R tylko trzy lata. 
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nowu kasitęcze się sposobność dać świa- 
| dectwo trwałości i g 


"a: ezmości uczuć, któ: 
ire u pas wiążą miowarchę z ludem dle do- 
| bra obojga. Jutro towarzyszka życia monar- 
j cby ua © Neij. Cesarzowa Biżbieta, ob- 
i ckodzi Swe imieniny, a ranicmam posiadać 
| upoważnienie wys. Irby do złożenia Najjaśn. 
į Pani kodów i życzeń w właściwy sbosób*. 
| (Hucene brawo zewsząd). 

Od oehmistrzs areyksieżniczki Elżbiety 
nadaszło ma rece prezesa Izby pismo, z yo- 
i dziękowamiem za Życzania złożone z okolicz- 
| ności zaślub yssiężńiezki Maryi Kry- 
istyny Alfonsowi XII. 

Pos. Friedmana składa na stole pre- 
zydralnyi wilosek o zbudowanie kanałów 
między Dusejem pod Wiedniem a Odrą, tu- 
dzież między Dunajem pod Liacem a Beba. 

Stowarzyszenia polityczne Forwdrts w 
cyrkule wiedsńskim Margareten petycyonuje 
o zmianę ustawy o reprezentacyi państwa w 
tym. duchu, by kadencya Rady państwa trwa- 


ER = 


Pos. Schónerer wnosi, aby tę pety- 
cvę odczytano w całości. — Wniosek ten 
nie zyskuje nawet dostatecznego poparcia, 
ztąd nie dostaje się wcale pod głosowanie. 

Teofil Merunowiez ze Lwowa pety- 
cyonuje a uregulowanie sposobem ustawo- 
dawczym stosunku między wyznaniem moj- 
żeszowem a władzą państwową; Rada po- 


ZIE NĄ BĘ HER EPE WE ZOO EOT 


ni się leje, i że oi tylko tę jednę krowę 
meja dla pana na śmietankę ; lecz to jeszcze 
bardziej rozjątrza gospodarza , i zaczyna krzy- 
czeć na dziewkę tak gł.śno i z takim zapa- 
tfem, że ta juź nie śmie więcej się uspra- 
wiedliwiać. 

Byłem w kłopocie, gdzie my tu bedzie- 
my nocować, gdy pa szczęście nasze Pan Bóg 
przyprowadził obie panie, jadące do Kurko- 
wie, do majątku pieknej wdówki, która z 
wielką uprzejmością zaprosiła nas do siebie 


— No, jakże to będzie, że budowli pan 


nie widział — mówi żona Kupkiewicza — 
pewnie panowie zechcecie układać się o ku- 
pro, a znowu wracać tu jutro... 


Spojrzeli wszyscy na mnie z zakłopo- 
tana mina, co ja destrzegłszy 3 również nie 
mając „chęci powracania tu jutro, odzywam. 
się asiwnie : 

— I przy latarni możemy zobaczyć... 

— Prawda, że możemy — odzywa się 
Kuykiewiez, wybiegając do kuchni po ową 
latarnię... 

—. Mąórej głowie, dość dwie słowie | — 
dorzaca kapitan. A odciągrąwszy mię na bok 
powiada: Auen jesteś chlopiset Do kroćset, 


h 


tak lubie i.. Madre cay w nocy lepiej wi- 
dzą, niż głupie we dnie... Spuść się tylko 


na mnie! 

: Więe tedy z latarnią, opatrzoną w ło- 
„ówkę wielce płaczliwego temperamentu, je- 
dziemy do owych zabudowań folwarcznych. 
Pustka wszędzie, ale to pustka, jakich mało: 
prócz dwóch prosiaków rozbudzonych w je- 
dnej zagrodzie stajni, nie było żadnych in- 
wentarzy. Pan dzierżawca miał tylko tę parę 
kasztunków, któremi wyjechał i ową krowę 
resonwalescentkę, stojącą w pokoju kreden- 
sowym. Ja, ma się rozumieć, nie tego nie 
widzę, ani że te budowle są bez pułapów i 
podłóg, ani że wiatr hula sobie wewnątrz 
Jak w szezerem polu, owszem chwalę, ża są 
porządne, cbszerne i dobrze utrzymane, Zro- 
biłem tek naiwnie - dobroduszią minę fryca 


wiatowa w Jarosławiu czyni akces do pe- 
tyeyi Rady powiatowej w Nisku w sprawie 
regulacyi Sanu i zbudowania drugorzędnej 
drogi żelaznej z Jarosławia na Nisko do 
Nadbrzezia nad Wisłą. 

Pos. Skrzyński, przed upływeja ur- 
lopu swego stanąwszy dziś w Izbie, składa 
przyrzeczenie wierności. 

Zanim przystąpiono do porządku dzien- 
nego, pos. Hohenwart wnosi, by referent 
komisyi budżetowej do projektu rządowego 
o zaliczee 60,000. zł. dla Istryi, Goryeyi i 
Gradyski ustnie zdał sprawę z narad komi 
syjnych celem wzięcia projektu natychmiast 
pod obrady plenarne. — Izba przyzwala. 

Sprawozdawca pos. Zotta referuje te- 
dy z projektu, który przezuacza rzeczonym 
krajom 60.000 zł. jako zaliezkę na zakupie- 
nie zboża do zasiewu dla zapobieżenia xe- 
dzy pod warunkiem spłaty bez procentu w 
pięciu równ ratach rocznych od dnia 1 
stycznia r. 1881. Komisya wnosi, aby pro- 
jekt przyjęto z pewną zmiana co do udzia- 
łu władz w rozdawaniu zaliczek. 

W dyskusyi agólnej pos, Pajer opi- 
suje niedostatek w tych krajach, by polecić 
lzbie projekt. 

Pos. Steudel zauważa, że projekt ko- 
rzystnie się wyróżnia od projektu z czasów 
dawniejszych o zsliezkach dla państwowych 
kas pożyczzow:ch. Mowca godzi się na pro- 
jekt z zastrzeżeniem, że Izba w danym ra- 
zie udzieli takża pomocy ludności miejskiej. 
jak jej ażycza ludowi wiejskiemu 

Pos. Witeziez również opisuje nie- 
dostatek w  rzeczonych krajach i zapytuje 
rząd, co uczynił w sprawie ściągania po- 
datków. 

W dyskusyi szczegółowej tenże poseł 
Witezicz wnosi poprawkę, aby zamiast „zbo- 
za na zasiew* położono: „pszenicy Na za- 
siew.“ 

Poprawkę tę odrzucono i uchwalono 
ustawę bez zmiany wedle uchwał komisyi, 
w drugiem i trzeciem czytaniu. 

Na porządku dziennym pierwsze czy» 
tanie projektu rządowego o ograniczeniu 
przymusu legalizacyjnego co do podpisów na 
dokumentach iabularmych, tadzież projektu 
rządowego o hipotekowaniu ma mocy doku- 
mentów prywatnych co do małego objektu. 
Oba projekty przekazano komisyi legaliza- 
cyjnej. 

Pos. Wiesenburg z kolei porządku 
dziennego motywuje swój wniosek o prze- 
dłażenie zwolnienia od podatku budynków 
nowych, przebudowanych lub przybudowa- 
nych i prosi o przekazanie go osobnej ko- 
misyi. 

Pos. Weeber sprzeciwia się temu 
wnioskowi formalnemu, wnosząc, by prze- 
kazano rzecz komisyi podatkowej. 

Pos. Wiesenburg na wypadek piz 
jęcia wniosku Weebera siawia wniosek 
wentualay, by polecono komisyi podstkow 
zdać sprawę w trzech tygodniach. 

W głosowaniu odrzacono oba wuioski 
Wiesenburga przekaznjąc sprawę komisyj 
podatkowej bez czezegóiniejszych poleceń. 
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żemiu kolei dalmackiej aż do Kniga po umo- 
tywowaniu przekazano komisyi kolejowej. 

Dalej uchwalono w trzeciem czytaniu 
ustawę o prolongaeji terminów płatności za- 
liczek skarbowych, udzielonych w r. 1874 
i 1875 gminom czeskim na wytępienie 
kornika. 

Porządek dzienny wyczerpnięty. 

Pos. Skene interpeluje przewodniezą- 
ego komisyi ekonomicznej, czy można jaż 
przyszłym tygodniu spodziewać się spra- 
ezdań z projektów rządowych o wcieleniu 
stryi i Dalmaeyi do wspólnego terytoryum 
elnego. 

Pos. Dunajewski jako przewo- 
dalezacy komisyi ekonomicznej zwraca in- 
terpelantowi uwagę, że koraisya ta jest wy- 
brana o 16 dni później od innych i że przy- 
były nowe materyały do rozpatrzenia, eo do 
których jednak referenei przyrzekli rychło 
ułatwić się z niemi; może tedy stanie się 
zadość żyezeniu inierpelanta, ale poręczyć 
tego nie można. 

Koniec posiedzenia o godź. 1234. — 
Następne w piątek. 
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Wiedeński korespondent Journal des 
Dóbats zdaje sprawę z rozmowy, którą miał 
z prezydentem ministrów, hr. Taaffe. „Hra- 
bia mówił najprzód o sytuacyi, jaką zastał, 
gdy w lutym został powołany do Wiednia. 
Ministerstwo Anersperga wręczyło swoją de- 
misyę, ale nia przestało zarządzać, lubo rzą- 
dzić przestało, Stosunek tego ministerstwa 
do parlamentu był tego rodzaju, iż podobne- 
go przykładu nie znajdziesz w życiu konsty- 
tucyjnem. Ministrowie nie chcieli się poka: 
zywać w Izbie, ponieważ niechęć, jaką im 
okazywano na każdym kroku, była iza wielce 
przykrą, a Izba odraczała się jedynie dlate- 
go, aby unikać wszelkiego stykania się z ga- 
binetem i ezekać, dopóki nie przestanie u- 
rzędować. 

„Przyjąłem powierzoną mi misyę, mí- 
wif hr. Taaffe, w duchu liberslnym; pra- 
gnąłem utworzyć gabinet parlamentarny z 
szeregów partyi konstytucyjnej, Wszyscy mu- 
szą mi przyznać. że lojalnie usiłowałem myśl 
tę przeprowadzić. Ale to się nie udało. Mo- 
je usiłowania rouniły cię o trudności osobi- 
stę i kwestye polityczne. Zła wola, z jaką 
chciano unieważnić traktat berliński przy- 
najmniej ze stanowiska Austryi, wzięła gó 
rę w łonie pariyi wierno- konstytucyjnej; wi- 
dząc to, złożyłem zaraz demisyę w ręce mo 
narchy. Powróciłem do Tyrolu na posadę 
namiestniza. Wkrótce musiano przyjść do 
przekonania, że nie pozostaje nie innego jak 
| vwowołać napowrót do życia ministerstwo 
| Auersperga, a przynzjmniej powołać znowu 
do steru większość członków, „ których ga- 
binet ten się składał. Gabinet został rekon- 
stytuowany pod prezydentnrą p. Stremayra. 
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(wewnętrznych i znalazłem w parlamencie 
życzliwe przyjęcie; przyaajraniej budżet mo- 
| jego departamentu nie napotzał ua najmniej- 
|szą opozycyę. 

| „W krótce potem wygasł mandat Rady 
| państwa, i stosownie do koustytueji, zarzą” 
dzono nowe wybory de Izby deputowanych. 
Każdy inny gabinei byłby się oburącz chwy- 
j cid tej sposobności, aby pokierować wybora- 
mi w swoim duchu Dla rządu nie było to 
| 

| 


rzeczą trudna, ponieważ rozdwojenie w ło- 
nie partyi liberalaej było równie wielkie jak 
w obozie przeciwnym a jeszcze większem 
było zniechęcenie ludności. Austrysecy Niem- 
cy byli równie niezadowoleni z Bady pań- 
stwa jak Ozesi, nie biorący w miej udziału. 
Ale ja zawsze czułem wstręt „do łowienia 
tyb w mętnej wodzie“ i trzymam się zaw- 
sze starej prawdy: „Co jest nezciwem, po» 
trwa pajdłużej!* (Erich währt am Däng- 
sten). Ministerstwo podczas walki wyborczej 
przestrzegało zupełnej neutralności i dało 
wszystkim władzom ścisłe instrukcye w tym 
duchu. W jednym tylko przypadku interwe- 
niowałem, to jest przy wyborach z kuryi 
większych posiadłości. Pan wiesz, że wiel- 
kie posiadłości stanowią u nas osobne ciało 
wyborcza, którego reprezentanci odgrywają 
w Izbie deputowanych ważną rolę, tak z po- 
wodu swej liczby jak taż dla swojego osobi- 
stego znaczenia. Szlachia czeska i morawska 
dzieli się także na dwie partye. Większość jest 
wiernokonstytucyjną, mniejszość była głów: 
nym filarem opozycyonistów. Szlachta opo- 
zycyjna mie chciała wysiać deputowanych do 
Rady państwa. Każdy mandat, któryby był 
otrzymał który z jej kandydatów, byłby bez: 
użyteczny, ponieważ wybrani mie byliby 
z niego korzystali, jak to robili deputowani, 
wybierani przez lud od lat szesnastu; ale 
szlachta ta będąc w mniejszości, nie mogła 
nigdy przeprowadzić swojego kandydata. O- 
tóż szlachta wiernokonstylucyjna, przede- 
wszystkiem zaś czeska, usiłowała od lat kil- 
ku przyprowadzić do skutku kompromis ze 
szlachtą opozycyjną. Ofiarowano jej odpowie- 
dnią liczbę mandatów pod tym jedynie wa 
runkiem, aby korzystała ze swoich manda- 
tów i weszła do Rady państwa. Pozosiawio- 
no opozycyonistom zupełną swobodę ce do 
stanowiska, jakie zechcą zająć w Izbie; żą- 
dano tylko. aby wstąpili na grunt konstytu- 
cyjny i tutaj szukali zwycięzbwa dla swoieh 
idei politycznych. Ale wszystkie usiłowania 
w tym kierunku okazały się daremtemi. O- 
pozycys odrzucała wszelkie propozyege kom- 
promisowe. Uważałom więe sobie za zasłu- 
gę przywieść do skutku od tak dawna na- 
próżno usiłowany kompromis, a to głównie 
z trzech powodów: majprzód pojednanie ży- 
wiołów konserwatywnych zdawało mi się w 
ogóle pożądaną rzeczą; powtóre widziałem 
w tem pojednaniu ważny krok do sprowa- 
dzenia ugody z Czechami, którzy dotad nie 
chcieli uznać konstytucyi; po trzecie, podług 
mojego przekonania nie mogło być dla rzą- 
du pięknięjszej misyi nad skompletowanie 
parlamentu przez powołanie i wejście do Iz- 
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Wniosek pos. Montego © przedło- | Przyjąłem w tem ministerstwie tekę spraw | by deputowanych reprezentantów wszystkich 


(części ludności bez ujmy dla konstytacyi. 
(Zdawało mi się, że przez to wyświaderę 
państwu największą usługę. 

„Jakoż udało mi się to. Po raz pierwszy 
| od lat szesnastu mamy kompletny parlament; 
wszysey reprezentanci wszystkich ludów Au- 
stryi zgromadzili się u stóp tronu, wszyscy 
reprezentanci Austryi biorą udział w pracach 
parlamentu. Dzisiaj chcianoby mi robić za- 
rzut z powodu tego kompromisu z wielką 
| posiadłością Ozech i Morawy; ale odwołuję 
się na głosy tej opozycyi, która powiada, że 
wejście Czechów do parlamentu jest tryum- 
fem konstytucyi. Odwołuję się na fakt, że 
nawet projekt adresu partyi liberalnych w 
pięknych słowach powitał ten wypadek. 

„Naturalnem następstwem nowej sytus- 
cyi uzupełzionego wreszeie parlamentu była 
utworzenie rządu, opartego na nowych zs- 
sądach. rządu, któryby nie był rządem ża0- 
nej partyi, ale mógł się opierać na umiarko- 
wanych żywiołach dwóch przeciwnych obo- 
zów, rządu pojednania, zgody, praktycznej 

tacy. Miałem wszelkie powody zająć się ia 

mysla, ponieważ nawet w partyi konstytu- 
cyjnej istniał bardzo silny żywioł, który po- 
pierał politykę zewnętrzną. Ale, przynaj- 
mniej dotąd, przeprowadzenie tej myśli nie 
| udato się zupełnie. Przedewszystkiem roz- 
KE się o kwestye osobiste, a następnie o 
wzajemną nieufność, która istnieje jeszcza 
pomiędzy pojedyńczemi nartyami. alei wten- 
; czas, gdy się uda uspokoić umysły i zdoła 
| przekonać je, że nieufność nie jest nzase- 
| dnioną, zawiść nie zniknie od razu, pree- 
| paść nie zapedni się tak łatwo, bo rauy du- 
szy ludzkiej nie zabliźniają się tak snadnie 
jak rany ciała. Ale nie wątpię o tem, że 
idea ta znajdzie powoli wstęp do sere i 
umysłów. Projekta adresu i debaty w Izbie 
deputowanych są tego dowodem; z dyskusyi 
tej przekonali się wszyscy, iż nikt nie myśli 
o zamachu na konstytucyę. Jest to rezultat. 
z którego rząd może być dumny. Śpodzie- 
wano się z okazyi tych debat nad adresem 
gwałtownego wybuchu namiętności partyji- 
nych. Rządowi zależało na tem, aby dysku- 
sya była umiarkowany i pojednawczą. I osie- 
gnął to. Ganiono słusznie p. Riegera, ale 
chwalono brabiego Olam-Martinitza a nawet 
partya liberalna przyznała, że jego mowa 
była wypowiedzianą w duchu pojednania i 
ugody. Było to owocem kompromisu z wiek- 
szą posiadłością czeską; sytuacya nie byłaby 
przybrała tak pokojowego charakteru w Izbie 
deputowanych. Bez wielkiej posiadłości nia 
byłby się przedstawił Izbie p. Rieger jako 
przewódzea Czechów i nie mielibyśmy w hr. 
Olam-Martinitzu mowey, który uśmierzył na- 
miętności narodowe 

W obeenym stanie rzeczy osiągnął więc 
rząd wszystko, co mógł osiągnąć, a to, €O ©- 
siągnął, służy tylko do umocnienia konstytu- 
cyi, do uspokojenia i pojednania narodowości 

a gruncie tej konsiytucyi. (Cudzoziemiec 
może niewątpliwie mieć tylko słabe wyobra- 
żenie o trudnościach, które trzeba będzie po- 
konać, ponieważ sytuacya jest u nas pawskróś 
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miejskiego, że kiedyšmy weszli do stodoły 
chrustem plecionai, oświadczyłem wprost, 
że takie ściany są nierównie przktyczniejsze 
od murów, b> mają dostateczny przewiew 
powietrza, a repuracya ich bardzo łatwa. 

— Ot, pan dobrodziej io ma rozum 
prawdziwie gospodarski —— rzseze uszczęśli- 
wiony Kupkiewiez. — Ja zawsze tego sa- 
mego byłem zdania, i wszystkim , którzy mi 
radzili stawiać murowane budynki, mówiłem: 
to kapitał panie najmniej produkcyjny... w 
ziemię kłaść, w ziemię, a nie w budowle... 

Kapitan zwrócił moją uwagę aa mnó- 
stwo wróbli gnieżdżących się pod strzechą 
które na widok światła zaczęły nam padać 


na głowy.... 
— I to wielka wygoda na wsi — od- 
zywam się z powagą — niszczą gąsienice, 


a młode to smaczne bardzo, jak je usmażyć 
ze słoniną na patelni... 

— Już ty, panie Sądecki, nasz żyłkę 
do myślistwa —- mówi. klepiąe mię podług 
zwyczaju po ramieniu — ja to ci powiadam, 
że tu zwierzyny nie brakuje... I kuropatwy 
są... a hultaje bekasy to tak beczą po no- 
cach, jak stare barany. - 

W tən sam sposób z latarnią obejrze- 
liśmy sad owocowy za domem, w którym 
było pięć czy sześć pokoszlawionyeh drzew 
słomą i gliną połatanych , kępka jakichś krze- 
wów i dwie przepyszne róże, prawdziwa cen- 
tyfolis... Weranda tylko, ta sławna weran- 
da, w której szanowna matka mojej Bronisi 
miała tak rozkosznie drzemać z książką w rę- 
ku, znajdowała się z powodu restauracyi do- 
mu w bardzo opłakanym stanie. 

Uważałem, że po tej ekskursyi nocnej 
sława moja gospodarske urosła jeszcze wy- 
żej. Obie kobiety z takim były dla mhie 
szacunkiem i podziwem, że zaproponowały, 
abym jechał z niem: w powozie, a nawet, o 
zgrozo, pani Kupkiewiczowa chciała siedzieć 
na przodzie. żaby jej miłemu gościowi było 
wygodniej. Naturalnie, ża nie zgodziłem się, 


sołych kobiet, miałem to szezęście być kil- 
ka razy chwytanym za rękę, gdy powóz na- 
chylał się zbytecznie na bok i groził prze- 
wrócaniem. Wesoło, przyjemnie. jakby na bał 
jaki, przebyliśmy pół mili drogi, a jeszcze 
waselej zasiedliśmy do kolacyi, która na nas 
czekała... 


| (Ciąg dalszy, nastąpi). 
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| RÓD TAAFFÓW. 
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Początek znakomitego rodu, z którego 
| pochodzi dzisiejszy prezydent ministrów, nik- 
| nie w zmierzchu dalekiej przeszłości. Trudno 
| rozstrzygnąć, czy rodzina ta była normań- 
skiego pochodzenia, czy też z Walii przybyła 
do Irlandyi — dość, że należała do najstar- 
szych i najsławniejszych w tym kraju. Po 
raz pierwszy w dokumencie spotykamy się 
z nazwiskiem Taaffów w roku 1284. Ród tem 
był już wtenczas bogatym i znakomitym. 
Ryszard Taaffe z Castelumpnagh, który w 
roku 1836 otrzymał od króla przywilej, uwal- 
niający go od stawania przed zwykłemi są- 
| dami, był protoplastą kilku linij. Taaffowie 
byli głównemi podporami rządów angielskich 
w Trlandy! i wyświadezali królom ważne u- 
sługi, xa co też sowite odbierali nagrody. Kró- 
łowa Elżbieta i kró! Jakób nadali im rozie- 
gło dobra koronne. Jam Taaffe otrzymał w 
roku 1628 godność wicehrabiego Oorren i ba- 
rona Ballymotte w uznaniu wążnych usług, 
jakie wyświadczył koronie ojciec jego pod- 
czas powstania irlandzkiego. Najstarszy z jego 
jedenastu synów Teobald, który odziedziczył 
po ojcu godność wicehrabiego, układał się 
z polecenia króla Karola z księciem Lota- 
ryngii o zastaw posiadłości irlandzkich. Wy- 
kluczony przez Oromyella z pod generalnej 
amnestyi odzyskał Tsobald Taaffe za restau- 


a usiadłszy naprzeciw tych uprzejmych i we-! racyi nietylko swoje dobra, ale nadto w na- 


grodę za dowody niezmiennej wierności i w 
uznaniu wielkich usług, jakie wyświadczył 
rodzinie królewskiej, otrzymał hrabstwo Ear- 
lingfordzkie. W roku 1666 udawał się w che- 
rakterze posła na dwór cesarza Leopolda i 


pięciu synów, z których dwaj najstarsi umarli 
już za życia ojca; godność hrabiego Karling- 
ford odziedziczył więc trzeci z rzędu syn, 
Mikołaj, który w młodości służył w wojsku 
hiszpańskiem ; w roku 1689, z polecenia króla 
Jakóba IL jeździł do Wiednia a w następnym 
voku poległ nad rzeką Bogne w bitwie prze- 
ciw Wilhelmowi III orańskiemu. 
„Mikołaj Tasffe zszedł z świata bez po- 
tomstwa, a spadkobiercą jego został brat 
Franciszek, który odbywał studga w Oło- 
muncu I Już w bardzo młodym wieku, z powodu 
swoich nadzwyczajnych zdolności, wzbudzał 
prawdziwy podziw. Cesarz Ferdynand mia- 
nował go paziem a książę Karol Lotaryngski 
zrobił go kapitanem w swoim pułku i po- 
wierzył później wychowanie własnych dzieci. 
M roku 1673 dowodził Franciszek Taaffe 
pułkiem księcia loteryngskiego przy oblęże- 
niu Bonu i w następnym roku w bitwach 
pod Sinzheimem i Myluzą. Karol książe Lota- 
rysgski, ubiegając się po Śmierci Michała 
Wiśniowieckiego o tron polski, wysłał do 
Polski na sejm elekcyjny 1674 Franciszka 
Taaftego. Tutaj wygłosił poseł książęcy przed 
zgromadzonemi stanami w języku łacińskim 
tak piękną mowę, że w zdumienie wprawił 
Polaków, którzy, jak wiadomo, sztuką o- 
ratorską i znajomością języka łacińskiego, 
nie ustępowali wtenczas żadnemu narodowi 
w Europie. Gdy w roku 1683 Turcy ciągnęli 
na Wiedeń, Franciszek Taaffe dowodził tylną 
strażą wojsk niemieckich iz kezprzykładnem 
męztwem opierał się pod Petronellem, na czele 
400 jeźdeów przez pół godziny 6000 Tur- 
ków, dopóki książę Karol z kawaleryg swo- 
ją nie przybył mu na pomoc i nie wybawił 
z krytycznego położenia. Wiadomo powsze- 
|chnie, że dzielny ten książę zapomniawszy 


do kilku innych książąt niemieckich. Miał 


o wszystkich urazach, jakie mógł czuć ku 
Sobieskiemu z powodu, że go ubiegł w osią- 
guieniu korony polskiej, której zdawał się 
być już tak bliskim, pospieszył na powitanie 

króla polskiego, gdy ten ciągsąc na odsiecz 
| Wiedniowi był już tylko o trzy mile od 

Talna, miejsca przeprawy przez Dunaj. 
W wycieczee tej towarzyszył księtiu także 
| jego poseł na sejm elekcyjny. Król 
i 


Sobieski donosząc swojej Marysience o tem 
spotkaniu się z dawnym swoim rywalem, 
dodaje kilka ciekawych szczegółów, które 
rzucają światło na stosunek Franciszka Taaf- 
fego do księcia. „X. Lotaryńskiego, pisze 
«ról, portret niżej opiszę, ale to wprzód dla 


uciechy księżny Jej Mości. Naprzód nie 
eheiał pić inszego wina jemo mozelskie 
lz wodą i to wody barzo siła, jakoż wcale 


| nie pija, rozochociwszy się jednak, pił i wẹ- 
gierskie. Ow Taff, co był posłem od niego 


na mojej eleegi, był też z nim, i  ezęsto 
mu do ucha szeptał, Potem znowu roz- 


| ochociwszy się, „siła dyskurował o elek- 
cji, że on mi jej pierwszy winszował 
imieniem papa swego, który nigdy nie kon- 
kurował mnie.* W bitwie pod Wiedniem 
dowodził Taaffe pod księciem lotaryńskim na 
lewem skrzydle. W walkach pod Waczema 
(Waitzen), Budą i Granem odznaczył się 
| kilkakrotnie a podczas drugiego oblężenia 
Budy dowodził całą kawalerya i odniósł 
świetne zwycięstwo. Mianowany w r. 1687 
generałem kawaleryi, otrzymał w r. 1694 
godność feldmarszałka i order złotego runa. 
Mimo że brat jego Mikołaj poległ w obro- 
nie Stuartów , król Wilhelm III zatwierdził 
! go przecież w posiadaniu hrabstwa Karling- 
| fordskiego a to ze względu na wielkie powa- 
Żanie, w jakism się znajdował u cesarza i 
innych książąt. 


(Dokończenie nastąpi.) 


różna od stusunków, panujących w innych 
parlamentaeh. U nas nie zasady polityczne, ale 
idea narodowościowa jest najwyższą dyrek- 
tywą w zachowaniu się pojedyńćzych partyj. 
Na prawicy pomiędzy (Czechami, pomiędzy i 
Polakami, znajdują się radykaliści, którzy . 
powinai zasiadać na najskrajniejszej lewicy; | 
ale narodowość jest ich spójnią; narodowość 
łączy najróżnoredniejsze Żywioły i rozdziela 
równorodne z siłą nieprzepartą. ; 


będzie czasu, aby zasady rozumnej polityki 
odniosły zwycięstwo. Do tej zaś chwili całana 
zadaniem rządu będzie przyczyniać się z 
wszystkich sił do umożliwienia takiego po- 
stepu naturalnego i moralnego. BA. 

„Ten też wzgląd podyktował mi moją 
postawę w obee projektów adresu obydwóch 
Izb. Nia solidaryzowałem się z żadnym z 
tych projektów, popierałem wszystko, co mo- 
gło się przyczynić do pojednania, oświad- 
czyłem się przeciw temu, co zdawało się je 
utrudniać. Największą sympatyę czułem dla 
tych enuacyacyj, które się najbardziej zbli- 
żały do mowy tronowej*. 


EEA 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(U króla Alfonsa). 


Korespondent Tagblottu miał andyen- 
cyę u króla Alfonsa, którą tak opisuje w li- 
ście z 12 bm: „Otrząsnąwszy pył podróżny, 
szedłem wprost do celu mojej podróży do 
Madrytu, do Pałacio Real. Nadzieja moja, 
że ujrzę wkrótce króla, wydała mi śię za 
śmiałą na widok, jaki mi się przedstawił u 
wejścia do pałacu królewskiego. Straż xon- 
na i straż piesza, szwajcarowie i lokaje w 
pstrych uniformach, halabardziści, kirasye- 
rzy, gwardziści, długi szereg powozów ocze- 
kujących swoich panów ministrów, namie- 
stników, marszałków, prześliczny szereg po- 
wozów galowych, które miały wkretee 
odwieźć delegacyę kortezów, co składała 
królowi życzenia z powodu zaślubin, ekwi- 
paże dworskie, która czekały aa Eróla i in- 
fantki, wszystko to połączyło się widocznie, 
aby utworzyć nieprzebytą zaporę do tronu, 
który według dumnego przysłowia hiszpaź - 
skiego stoi najbliżej tronu boskiego. Ale nie 
minęło pół godziny od chwili zameldowania 
się, gdy doniesiono mi do mojego mieszka- 
nia, abym natychmiast stawił się u króla. 
Bajka, że z dynastyą burbońską zaprowa- 
dzono ponownie starohiszpański ceremoniać, 
pękła od razu, jak bańka mydlana. Król Al- 
fous XII, por la gracia de Dios, jest teraz 
tak samo przystępny. jak niegdyś jako mło- 
dy Terezyańczyk w Wiedniu. „Zastajesz mnie 
pan dzisiaj takiema samym, jakim znałeś 
mnie pan niegdyś w Wiedniu'* — temi sło- 
wy rozpoczął król, prowadząc mnie do swo- 
jego apartamentu, rozmowę najpierw w ję- 
zyku niemieckim a potem w franeuscim. W 
dalszym ciagu mówił ciągie po francusku, 
obawiał się bowiem, ażeby po niemiecku nie 
powiedzieć jakiej „niedorzeczności;* wyszedł 
on już z używania tego języka. „Ożytanie 
dzieł niemieckich, mówił król, nie sprawia | 
mi jednak żadnej trudności i codziennie ka- 
żę sobie przedkładać wiedeńskie dzienniki.“ 
Z widoczną przyjemnością mówił Alfons naj- 
pierw o Wiedniu, o dworze, o Wiedeńczykach 
io przyjemnych czasach spędzonych w There- 
sianum. Miasto cesarskie uad modrym Du- 
najem nie miało w swych murach nigdy 
wdzięczniejszego gościa nad obecnego króla 
hiszpańskiego. Zewnętrzna postać Alfonsa nie 
zmieniła się prawie wcale od chwili wyjazdu 
jego z Wiednia. Jest on jeszcze zawsze ży- 
wo mówiącym, żywo poruszającym się mło- 
dzieńcem. Dawniej nieco żółtawy kolor twa- 
rzy zamienił się w piękną, świeżą egrę ru- 
miang, świedczącą o zdrowiu; ciemno-blond 
wąsik i takaż sama pełna broda podnoszą 
wrażenie męzkiej dojrzałości. Ostra rysy 
twarzy Świadezą 0 przebytych: smutnych | 
i radośnych doświadczeniach; oko mie spo- | 
gląda już marząco w niepówną przyszłość. 
lecz pewnie i stanowczo w świat, w którym 
srodze mawiedzony książę znalazł miejsce 
sobie przynależne. To, czem został, przypi- | 
suje król Alfons tylko ślepemu zeządzeniu 
losu; w skromności swej nie chce przyznać, 
że zmiana stanowiska i kraju jest także po 
części jego zasługą. „Wszakże przy ostatniem 
widzeniu się naszem w Wiedniu, powiedzia- | 
łem panu, że nie mam wcale żadnej na- 
dziei zasiąść na tronie hiszpańskim, 60 wię- 
cej: powiedziałem panu, że przed zupełńem 
ukończeniem studyów nie chciałbym nawet 
być wprowadzonym w życie polityczne mojej 
ojezyzny. Pronunciamento w Saguneie, mocą 
którego zostałem obwołany królem hiszpań.- 
skim, nikogo z pewnością tak nie zdziwiło, 
jak mnie. Z angielskiej szkoły wojskowej 
przyjechałem za 8-dniowym urlopem do Pa- i 
ryża i musiałem ztąd, właściwie jako zbieg 
armii angielskiej, wyjechać do zamku mo- 
ich przodków *. 
 Nadzwyczajnie trudne początki swoje- 
anowania skreślił król z miłym humo- 
Uroczyste przyjęcia jakie zgotowano | 
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rem. 
jemu i zwolennikom jego dynastyi w Ma- 


dryeie, nie zdołały zmienić jego zdania o duktów z Ameryki zostaną znacznie zniżone ' skiej, panien Maryi Majewskiej i Antoniny Ziem- 
głębokiej obojętności mas i o jeszeze głęb- | lub zniesione Gdy ludność wiejska ns Kubieda- bickiej i p. Bolesława ładnowskiego. Program 
szej nienawiści wrogiego obozu. Wiernych i | wała przez 10 lat najlepszych swych synów i | koncertu jest następujęcy: 1) Przemówienie 
wypróbowanych doradców, którzy konstytu- fundusze na stłumienie wojny domowej, by- | wstępne. 2) Marsz pogrzebowy Chopina, słowa 


eyjnej monarenii utorowali drogę, widział łoby zaiste rzeczą niesprawiedliwa zamykać | Kornela Ujejskiego, wykonają 
| jej teraz najlepsze pole zbytu dla jej zboża. 
Na każdy wypadek życzy sobie krół, azeby 


on zagrożonych przez ludzi, którzy nową sy- 
inacyę ehcieli wyzyskać do zaspokojenia 
swych osobistych namiętności i interesów. | 
„Po ośmiodniowym pobycie w mojej stolicy | 
wysłano mnie w towarzystwie kilku odja- 
tantów, których mie znałem, przeciw Karli- 
stom, do armii północnej, 0 któraj wiedzia- 
łem, że jest niekarną i niepewną. Wyawaa- 
Sowawszy przez noe z elewa szkoły wojsko- 
wej na naczeluego wodza, Otoczony genera- 
łami, których weale nie znałem, i armią 
przychylną republice, musiałem moją karye- 
tę rozpocząć od tego, że dla zaprowadzenia 
jakiej takiej karności w wojska, kazałem 
rozstrzelać kilsu buntowników. A podczas 
gdy adherenci moi rozgłosiii po kraju, że 
zbawienia szukać należy tylko pod mojemi 
szteńdarami, doznałem straszeej porażki 
wskatek napadu Karlistów pod Laesrem. Z 
80 ludźmi, którzy pozostali w najbliższem 
mojem otoczeniu, nie mogłem ani zażegnać 
popłochu, jaki zapanował w mojem wojsku, 
ani też uie mogłem stawić oporu Karlistom, 
którzy bezustannem posuwaniem się naprzód 
uratowali siawę hiszpańskiej waleczności. 
Jako pokonany powróciłem do Madrytu, na 
swoją „posade“, ktora niestety zmusza mnie 
czesto działać wbrew tym ideałom, jakie 
rożwijałen przed panem w Wiedniu mówiąe 
nieraz o prawdziwem powołaniu hiszpańskie- 
go patryoty i króla“. 

Najbardziej i słusznie uskarża się król 
na to, że wszystko, eo tylko zostanie pod- 
jętem w celu materyalnego i moralnego pod 
niesienia Hiszpanii, zamienia się. wkrótce 
w polityczną kwestyę tego lub owego stron- 
nietwa, tak, że polityka zabija pe prostu 
wszelką pożyteczuą działalność około rozwo- 


ju narodu i że nawet tych kilku mężów, 


którzy nie troszcząc się 0 właściwą politykę 
mają odwagę pracować około materjalnych 
i moralnych iaterssów kraju, dają się w 
krótkim czasie po słabym oporze wciągać 
w wir polityczny, ażeby następnie w ciągłej 
uużgcej walca stronnictw stracić zupełnie 
pogląd na całość. Nawet w ciągu tych 5 lat 
wewnętrznego pokoju, jakiego vaty wała Hi- 
szpanią pod panowaniem Alfonsa, nie zdo- 
lano wyjść ztego zgubnego błędnego kółka, 
w jskiem obracała się do niedawna z tego 
głównie powodn, że politycy nie troszczą się o 
wateryalny dobrobyt kraju, i że ten dobrobyt 
nie może dojść do tej wysokości, któraby pozwa- 
lała politykom nie uważać panowania swego 
stronnictwa po prostu za kwestyę osobistej 
egzystencyi. Szczegółowe opisanie gabinetów, 
które funkcyonowały za czasów panowania 
Alfonsa, dalej wyczerpująco przedstawienie 
rozwiązania najtrudniejszych problemałów, 


;jak n. p. kwestyi konstytucyjnej, pacyfikacyi 


kraju, zniesienia baskijskiego prawa odręb- 
nego, reform w administracyi i armii, łago- 
duość, z jaką król wyraża się o opożycyi, 
bezstronność, zjaką ocenia słabostki i zale- 
ty swoich ministrów, świadczą o tem, że o: 
beeng król hiszpański jest,ł jak to niegdyś 
obiecywał solennie, monarchą stojącym ns 
gruncie konstytucyjnym, monarcha, który 
«onstytucyi nie uwaźa za malum necessarium 
tak, jak jego przodkowie, leez za siine pod- 
waliny swoich rządów. Wypływało to głów- 
nie z tajnej i dotychczas jeszcze ciągle w 
tajemnicy utrzymywanej) bistoryi ostatniej. 
wielce okrzyczanej zmiany gabinetu, którą 
Alfons opisał mi w sposób drastyczny. Jako 
konstytucyjny ról ubolewał Alfons nad 
tem,że jego obacny prezydent ministrów, szczę- 
śliwy pogromca socjalistycznych, karlistow 
skich i kubańskich powstań, generał Marti. 
nez Campos, rozwija za mało samodzielności 
i uważa zanadto życzenia króla za rozkazy. 
Król Alfons cieszy się bardzo z tego, że 
nadzwyczajnie trudna kwestya kubańska, 
której rozwiązania podjął się gabinet Cam- 
posa, przybrała kierunek, zwalniający go od 
konieczności albo rozwiązania parlamen- 
tu albo też demisyonowania gabinetu. W 
miejsce Camposa byłby musiał powołać do 
gabinetu jego poprzednika, Oanovasa del 
Castislo, co byłoby mu przyszło z wiel- 
ką trudnością, pomieważ Castillo, rów- 
nie konserwatywny liberał, popiera w zu- 
pelności Camposa w kwestyi kubańskiej. 
Liberalne zaś ministerstwo byłoby po- 
ciągnęło za sobą nietylko nader niebez- 
pieczną zmianę w rozmaitych posadach ad- 
ministracyjnych, ale gdy Hiszpanie nie mogą 
sobie wyobrazić, ażeby Bourbon mógł z 
własnego popędu trzymać z liberałami, by- 
łoby także wywołało zde wrażenie, jakoby 
król ustąpił tylko najostateczniejszej konie- 
ezności. Alfons nie tai przed sobą niebez- 
pieczeństwa, że usamowolnienie niewolników 
na Kubie, tak bardzo pożądane w interesie 
ludzkości, może pociągnąć za sobą utratę | 
perły Antylów i obawia się niezadowolenia | 
andaluzyjskich fabrysantów eukru, kataloń- | 
skich przemysłowców i kastylijskich 
pów, jeżeli w myśl uzasadnionego wprawdzie | 
życzenia Kubańczyków cła od wywoza ich 


Gazeta Lwowska z dnia 20 listopada 1879. 


namiętne rozprawy nad tą kwestyą żywotną, 
rozpoczęły się dopiero pa jego ślubie, tak, 
ażeby uroczystości nie były zakłocone žad- 
nym fałszywym tonem. 

Alfons wyrażał się następnie bardzo 
pochlebnie o ludności hiszpańskiej, którą 
poznał należycie podczas swej nodróży po 
kraju. Głównie przekonał się w samym Ma- 
drycie, jak mały udział bierze właściwy lud 
w iotrygach stronnictw. Wyjątek w tej 
mierze stanowi tylko pewna część Katalonii, 
gdzie zagniezdziła się agitacya socyalistycz- 
na, tudzież południowa Andaluzza, gdzie 
znowu grasuje dziwna jakaś nihilistyczne 
agitacya. Ale mimo niemocy stronnietw epo- 
zyeyjuych i obejętnego spokoju narodu, ma 
się Alfons ciągle na baczności. „Wszystkie 
rewolucye w moim kraju wychodziły od ar- 
mii. Tu więe należy czuwać bezustannie. 
Nie bcję się zaiste zajrzeć w oczy rewolu 
cyi, ale pierównie więcej niż pokonania tej 
hydry, niż przykładnego ukarania bunto- 
wników, życzyłkym sobie, ażeby rząd mój 
potrafi? wcześnie zapobiedz kKażdei rewo- 
lucyi.* 

Z niezłamaną odwagą, z nadzieją, że 
potrafi ustalić szczęście swoje i swojego na- 
rodu, spogląda młody król w przyszłość. 
Głosem wzruszonym, ze łzami w oczach 
opowiada Alfons, jak w chwili zgonu uko- 
chanej swojej małżonki, Mercedes, stracił 
wszelką ochotę do życia. „Z królową złoży- 
łem do grobu całą moją przyszłość! Już od 
lat najmłodszych była opa dla mnie wszy- 
stkiem. O niej tylko marzyłem składając 
egzamina w wiedeńskiem Theresianum, o niej 
myślałem, gdym przebywał w gronie moich 


zolegów w  angielsuiej szkole wojennej. 
Obraz jej stał zawsze przedemną czy to 


przy stolika szkolnym, czy też podezas bi- 
twy. Do niej napisałem pierwszy list po 
klęsce jaką poniosłem pod Lacacem. Naresz- 
cie wbrew woli jej i mojej rodziny, wbrew 
woli mojego prezydenta ministrów Canovas'a, 
wbrew opinii publieznej, która nie sympa- 
tyzuje z rodziną Montyensierów, doprowa- 
dziłam do tego. że została moją żoną. Ko- 
chałem ją tak, jak królowie nie zwykli ko- 
chać, żyłem z nią tak, jak żyją tylso ko- 
chający się małżonzowie ze stanu średniego. 
Nie rozłączaliśtay się nigdy, dzieliłom z nią 
zawsze moją pracę, uciechy, zabawy i niə- 
bezpieczeństwa. Jeżeli kiedy sam wyszedłem 
na polowanie, przynosiłem jej upołowaną 
zwierzynę. Opowiadałem jej zawsze naprzód 
to, co miałem wygłosić publicznie, i brała 
ona udział zawsze we wszystkiem, co miałem 
zrobić lub robiłem. Gdy umarła, jedynem 
mojem życzeniem gorącem była tylko śmierć! 
Na dwa miesiące zamknąłem się w Escorialu, 
ale nie, jak to rozgłoszono, w celu uddania 
się miedorzecznemu astetyzmowi na w 
Filipa II; pan, znając mnie dobrze, wiesz, 
jak mało jestem skłonny do bigoteryi; zam- 
kząłem się tam, ażeby wypłakać się nad 
trumną drogiej Mercedes. Następnie stara- 
łem się rozrywką zagłuszyć ból serea, Ale 
takie wegetowanie nie mogło trwać długo. 
Teraz, gdy mi przyrzeczono rękę Arcyksię- 
źniezki Krystyny, zdaje mi się, że udżyłem 
na nowo i że będę mógł być szezęśliwyra. 
Maie, który kocham Arcyksiężniczkę, nie 
wypada zastanawiać się nad najlepszą ko- 
bietą w ogóle. Ale Areyksiężniczka łaczy w 
sobie wszystkie przymioty, któremi odznacza 
się sympatyczny dla mnie typ Wiedenek. 
Jest ona szczerą, przyjacielszą, wesołą, 
chwacką (fesch) — tu zaczał król znowu 
mówić po niemiecku —- że musi uszczęśli 
wić mężczyznę, który znużony troskami i 
przeciwnościami swojego zawodu, szuka wy- 
poczysku na łonie rodziny. Jestem przeko- 
nany, że w krótkim czasie zjedna sobie w 
Madrycie powszechną sympatyę, taką samę, 
jak w Wiedniu.* 

Po tej rozmowie pożegnał mnie król 
serdacziiie z życzeniem jak najcychlejszego 
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pp. B. Ładnowski 
i Ludwik Marek, 3) Precz z moich oczu, sło- 
wą Mickiewicza, muzyka Chopina i Dwa sło- 
wa, wiersz Mickiewicza, muzyka Marka; od- 
spiewa pna Antonina Ziembicka. 4) Preludya, 
Nocturne, des dur i walec cis moll Chopina, . 
odegra pna M. Majewska. 5) Świtezianka, 
Mickiewicza i Dzieje piosenki A Asnyka wy- 
głosi p. Helena Modrzejewska. 6) Pieśń Men- 
delsohna; mazurek Marka i Canzone e Taran- 
tella Liszta odegra pna M. Majewska. 7) Arya 
z Ernani Verdiego, odspiewa pna A. Ziem- 
bieka. Początek o godzinie pół do 8 wieczo- 
rem. Biletów nabyć można w księgarni Gubry- 
nowicza i Schmidta a w dzień koncertu w sali 
ratuszowej. Udział najznakomitszych artystek i 
artystów w koncercie i szlachetny cel każą się 
spodziewać, że rezultat pod kaźdym względem 
będzie świetny. 

— Posiedzcaie sekceyi lwowskiej 
towarzystwa lekarzy galicyjskich odbędzie się 
w sobotę, dnia 22 b. m., o godzinie 6 wieczór 
w ratuszu, na 2 piętrze. Na porządku dziennym 
odezyty. 

— Wydział towarzystwa łyż- 
wiaczy podaje do wiadomości miłośników tego 
sportu, źe otwarcie toru nastąpi w piątek, 21 
b. m, w niedzielę zaś odbędzie się ślizgawka 
z muzyką wojskową. Tablice oznajmiające o- 
twarcie każdedziennej ślizgawki umieszczane 
będą w handlach pp. Baczewskiego, Briihla, 
Richtera, Halskiego, Stromengera, Wusek © 
Frydmanna, Rotlendera, Leon & Bayere, Jahla, 
w cesarskiej aptece, pod węgierską koroną i w 
aptece p. Fepy na Zielonem. 


(4) Ruch budowlany w mieście 
naszem, któremu fatalnie w tym roku nie 
sprzyjała słotna pora letnia i jesienna. stanął 
w tych dniach całkiem, wobec zainstalowania 
się mroźnej i obfitej w śnieg zimy. Pomimo 
areyniepomyślnych warunków jednak nie można 
powiedzieć, aby ostatni sezon budowlany we 
Lwowie był ubogi w rezultaty; przeciwnie, 
zrobiono w tym roku stosunkowo dosyć, a na» 
wet pod względem urządzenia planiacyj, budo- 
wy kanałów i studzien, oraz brukowania, wię- 
cej może, niż w innych latach. Postąpiła też 
znacznie lub została ukończona budowa roz- 
maitych gmachów publicznych z lat poprze- 
dnieh, jak pałacu sejmowego i Wydziału kra- 
jowego, pałacu Namiestnictwa, pięknego kościo- 
ła i kłasztoru Franciszkanek przy ulicy Kur- 
kowej, domu administracyjnego w zakładzie 
Kulparkowskim, oraż szpitala pod wezwaniem 
św. Zofii dla dzieci na Łyczakowie. Dalej u- 
kończono restauracyę kościoła Panny Maryi 
Snieżnej, wież wołoskiej cerkwi i kościoła 
ormiańskiego, wyprowadzono pod dach nowo 
zresiaurowany szpital Sióstr Miłosierdzia i no- 
we łazienki przy ulicy Słowackiego. Przeskle- 
piono Pełtew na pewnej przestrzeni ulicy Aka- 
demickiej. Wiełki kanał miejski na ulicy Gró- 
deekiej,którego budowa połączona była z wielkiemi 
trudnościami wskutek natrafienia na obfite do- 
pływy wody w gruncie nie opornym, jak się 
zdaje w przyszłym tygodniu nareszcie będzie 
wybudowany aż do skrętu ulicy kolejowej, od 
tego skrętu bowiem już tylko trąba z brusów 
dębowych prowadzić będzie ścieki z dalszej 
części ulicy grodeckiej. Kolej konna wykowuała 
wprawd:ie w tym roku, stosownie do swego 
programu, budynki swojego dworca, tor jednak 
zdołaśa położyć już w jesieni, zaledwie w po- 
łowie projektowanej długości i to wsposób ta- 
ki. że, jak wiadomo na przyszły rok będzie go 
musiała przebudowuć ze względu na naruszo- 
ny w uszkodzeniu dróg i bruków interes mia- 
sta. Przedsiębiorstwo tramwajowe jednak za- 
mierza bądź co bądź otworzyć ruch na prze- 
strzeni od placu Ołowego do koszar cesarza 
Ferdynanda w bieżącym jeszcze roku, zaś na 
przestrzeni z placu Gołuehowskich na Podzam- 
cze i do Ragatki Zółkiewskiej najpóźniej od 
Nowego roku. — Wracając do budowy pałacu 
Namiestnictwa, w którego wykończonem skrzy- 
dle północnem i trakcie tylnym już pomieszczo- 
ne są biura urzędowe, nadmienić wypada, że 
zapewne z przyszłą wiosną rozebrany będzie 
dom niegdyś Młockiego, oraz część dzisiej- 
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widzenia się. W uboczaym salonie, do któ- | szego pałacu Namiestnikowskiego (trzy okna od 


rego prowadziły drzwi szklanne, przez które 
mogłem widzieć, co się tam dzieje, stał już 
od dawna nakryty stół. Tafantki nie mogge 
się doczekać Alfonsa, pozasiadały Same do 
stołu. Przed Alfonsem XII nie było pewnie 
wypadku, ażeby król hiszpański jadł zimny 
rosół z powodu odwiedzin dziennikarza.“ 


RZ 


KRONIKA 


mrana 
p nat raz 


— Pociąg pospieszmy krakowski 
spóźnił się dziś o 40 minut. 

— Na pomuik Miekiewieza od- 
będzie się staraniem młodzieży akadem. we wto- 


ety, koncert w wielkiej sali ratuszowej, pod 
artystycznem kierownictwem p. Ludwika Marka 


l domu Miockiego) 


i rozpocznie się budowa 
części frontowej tudzież południowego skrzydła 
gmachu, który tym sposobem tworzyć będzie 
regularny czworobok, 


— Artyści malarze i rzeźbiarze, w 
Krakowie zamieszkali, protestują w Czasie prze- 
ciw rozsiewanym pokątnie pogłoskom i zdaniom 
złośliwym, uwłaczającym Matejce z powodu, iż 
starają się znakomitego mistrza naszego przed- 
stawić w fałszywem świetle w obec sympatyi 
i zapału, jakie wzbudził w publiczności wspa- 
niały dar Siemiradzkiego i w obec faktu, że 

i Matejko wymówił się od udziału w założeniu 
krakowskiej galeryi narodowej. Zaznaczamy wia- 
domość o tym proteście artystów krakowskich, 
| jednakże powstrzymać się nie możemy od uwa- 
gi, że tu we Lwowia nie o takich złośliwych 


chło- | rek 25 b. m t.j. w wigilię smierci wielkiego po- |i „pokątnie rozsiewanych pogłoskach* nie wie- 


| ny; a gdyby nawet rzeczywiście były rozsie- 
i wane, to i bez protestu artystów nie uwierzy- 


| własnych produktów tudzież od dowozu pro- z łaskawym udziałem p. Heleny Modrzejaw- libyśmy im ani na chwilę. Matejko zanadte 


wysoko już stol w czci i miłości kraju, aby 
coś „pokątnie rozsiewanego* mogło niekorzy- 
stnie dla niego usposobić opinię, 

* YW kmawiarmi wiedeńskiej 
przychwycono tej nocy złodzieja, właśnie gdy 
się dobierał do kasy podręcznej garsonów. Oko- 
ło godziny 8 nad ranem obudził się w kuchni 
parobek, a spostrzegłszy blask światła bijącego 
przez okienko z bufetu, wstał i ujrzał koło ka- 
sy w kawiarni jakiegoś mężczyznę w czapce na 
głowie, bosego. który trzymał w ręku wielki 


nóż kuchenny i przyświecał sobie zapałkami. | 


Parobek i przywołany garson Jakób L., którego 
to właśnie kasę złodziej rozbijał, obaj ujęli 
złodzieja na uczynku, przy czem odebrali mu 
46 zł, które już był z kasy zabrał. Kasę 
otworzył dobranym kluczem. Złodziej był tak 
dalece przezorny, że odciął sznurek od wagi na 
drzwiach do kuchni, aby stłumić odgłos przy 


i dał się w niej zamknąć na nec. W polieyi 
znaleziono przy nim jeszcze 5 zł. z kradzieży 

* pdołmierwz z niebieskich lisów zgu- 
biła wczoraj pani Florentyna Wolska, zamie- 
szkała pod l. 1, przy ulicy [rybunalskiej. Rze- 
telny zualazca zechce się zgłosić u właścicieiki, 
gdzie otrzyma w nagrodę 20 zł. 

* Kradzież srebra. W kamienicy 
pod 1. 10, ulica Strzelecka, skradziono przed- 
wozoraj z przedpokoju p. 'P. Szajnoka sześć 
srebrnych łyżek stołowych, znaczonych zgłoska- 
mi E. S. P. i R. R Podejrzenie kradzieży pada 
na jedną z faktorek, snujących się po kamie- 
nicy. 

* Przy obiawie policyjnej, która się 
wozoraj wieczór odbyła we wszystkich dzielni- 
cach miasta, aresztowano 14 podejrzanych osób. 
Między niemi było 7 indywiduów poszukiwenych 
przez c. k. sądy. 


łaj ciemnego kontynentu, a w tych dniach na- 
deszia do Paryża wiadomość. że dwaj agenci 
jednego z7 marsylskich domów handlowych od- 
kryli już także właściwe źródła Nigru, najpo- 
tężniejszej rzeki środkowo-afrykańskiej. Dotych- 
czas wiedza geograficzna opierała się co do 
tych Źródeł wyłącznie na domysłach; przypu- 
szczano, że Nigr lub też „Dżoliba,* gdyż tę 
ostatnią nazwę ma ta rzeka w górnym swym 


biegu, wypływa w górach Loma, gdzie jednak 
dotąd nie postała jeszcze noga białego czło- | 
wieka. Wspaniała rzeka zrazu toczy swoja wo- | 
dy ku północy, a dopiero „w dwadzieścia dni | 


drogi,“ jak się wyrażają czarni krajowcy, do- 


i biega okolicy Segu, gdzie już ma milę szeroko- : 


jści. Następnie bieg swój zwraca ku wschodowi 
:a później znowu ku północy, ciągle tworząc 
| liczne kępy i dzieląc się na niezliczone ramiona, 
| które to się rozchodzą widełkami, to znowu się 
| łączą i plączą między sobą w najdziwaczniej- 


Hilsacj 


|cnej, Pod Burruen dcbiega Nigr, swego najdalej 
(na północ a najbliżej wielkiej pustyni Afrykań- 
skiej położonego punktu, tworzy tam wielce 
oryginalne „kolanko“ i płynie dalej w kierunku 
południowo-wschodnim. W tej części swojego 
biegu ma ta rzeka nazwę Quorra lub Koaura. 
Í Tutaj też zwęża się w jednem miejscu tak, że 
| zie ma jak 250 kroków szerokości i w ogóle 
stanowi przeciwieństwo do innych rzek afry- 
| kańskich z tego względu, że właśnie na dol- 
nym biegu łożysko jej jest skaliste, założone 


Z tej też przyczyny nigdy jeszcze rudel statku 
europejskiego vie pruł wód Nigru na dolnym 
jego biegu i równie mało dotąd była ta rzeka 
poznana w tych stronach, jak u swych źródeł; 
tylko część środkowego biegu była jako tako 
zbadaną. U ujścia swego do oceanu Atlanty- 
ckiego a bezpośrednio do zatoki Benińskiej, 


$ Ruch telegraficzny. W paździer- į tworzy Nigr olbrzymią deltę, która rozmiarami 


niku bieżącego roku nadano 41.145 depesz; 
mianowicie rządowych bezpłatnych 248, tele- 
graficzno -służbowych 629, płatnych rządowych 
i prywatnych 40.273. Nadeszło 48.501 depesz. 
mianowicie: rządowych bezęłatnycn 121, tele- 
graficzno - służbowych 4.764, płatnych rządo- 
wych i prywatnych 48 616. Liczba depesz prze- 
telegrafowanych wynosi 126.681. Zatem ogólna 
liczba telegramów galicyjskie linie przechodzą- 
cych wynosiła 216.527. Za depesze nadane 
wpłynęło 26.670 zł. w. a. brutto. 


Jiromiza «myśSłiwska. Jak 
się dowiaduje Czas, na polowaniu u hr. Artu- 
ra Potockiego w Krzeszowicach dnia 18 b. m. 
w ciągu kilku godzin na kilka strzelb padło 
105 zajęcy, regacz, cietrzew i dwie kuropatwy. 
Swietny ten rezultat świadczy © wybornej eko- 
nomii łowieckiej w tej okolicy. 

Bym fsróiaæ ĄAbissynii Tecdora, 
który przed 12 laty poległ bohaterską śmiercią 
w obronie swej stelicy, Magdali, przeciw woj- 
skom angielskim, książę Alamaju, zakończył w 
tych dniach życie w Leeds po czterotygodnio- 
wej chorobie na zapalenie płuc. Młody książę, 
który liczył lat 19, wychowywany był kosztem 
królowej angielskiej i niedawno dopiero przybył 
do Leeds dla ukończenia studyów w tamtej- 
szym wyższym zakładzie naukowym. 

— $ilme trzęsienie ziemi nawie- 
dziło Innspruķ we wtorek rano, około godziny 6. 

— Telegraf podmorski pomię- 
dzy Londynem a Nowym Jorkiem jest przer- 
wany. 

— Wielkie miebezpieczeństwo 
zagraża wsi alpejskiej Vitznau w Szwajcaryi. 
Według depeszy z Zurychu dnia 16 b. m. usu- 
nęła się wielka góra pod tą wsią, a gruzy jej 
stoczyć się mogą każdej chwili na domy w do- 
linie. 


— Wychodźtwe z Europy do Ame 
ryki znacznie się znowu wzmogło w tym roku, 
w porównaniu mianowicie z ostatniemi laty, 
I tak w miesiącu październiku z portu liwer- 
poolskiego odpłynęło 15.062 osób do różnych 
portów zaatlantyckich, czyli o 7.252 więcej niż 
w tym samym miesiącu roku zeszłego. 


— Meteory widziano w ostatnich 
dniach w różnych okolicach Europy. Nadzwy- 
czaj wspaniałe było to zjawisko pod Winklern, 
w Karyntyi, gdzie meteor w kształcie komety 
późnym wieczorem płonął tak potężnem świa- 
tłem, że zdawało się mieszkańcom, iż wszystko 
w około gore. 

— Wilki w Krainie, z nastaniem śnie- 
gu głodem pędzone, podchodzą aż do chat wiej- 
skich za łupem. W miejscowości Oberdorf pod 
Reipnieami w tych dniach wilk rozszarpał du- 
żego psa łańcuchowego kowala miejscowego. 


— Aródla Nigru. Afryka wkrótce 
przestanie być „ciemnym kontynentem“ i „trój- 
kątem zagadek* dla starego Świata. Coraz głę- 
biej i głębiej docierają Iuropejczycy i Amery- 
kanie do jej wnętrza zdzierająe energicznie za- 
słonę z tego olbrzymiego a tajemniczego obsza- 
ru ziemi. Obecnej generacyi przypadła chluba 
odkrycia źródeł Nilu; dzielni podróżnicy Came- 
ron i Staniey pieszo odbyli Wyprawy na prze- 


ustępuje jednej tylko deleie gangesowej w sta- 
rym świecie. Wlewa się 22 ramionami do mo- 
rza. 0 Nigrze wspomina już Herodot, lecz w 
tak niejasny sposób, że przez długi ozas uwa- 
żane go za górny bieg rzeki Nilu. Ptolo- 
meusz nakreślił nawet rodzaj karty biegu tej 
rzeki, na której uchodzić każe Nigrowi do Ni- 
grytydy. Dopiero w minicnem stuleciu odkryte 
zostało 80 mil szerokie ujście olbrzymiej rzeki 
do morz% a w roku 1830 bracia Lander nau- 
kowo zbadali to ujście. Bagna nad brzegami 
Nigru i w ególneści cały obszar stanowiący 
jego dorzecze posiadają klimat w takim stopniu 
zabójazy dla „białego człowieka,“ jak żaden 
inny na ziemi. Dla tego też tak powolnym 
krokiem postępują odkrycia geegraficzne w oko- 
liceach. przez które ta rzeka przepływa. Wiele 
wypraw naukowych zmarniało już nad Nigrem 
w skutek okropnych warunków klimatycznych. 
Mungo Park był pierwszym, który na znaezniej- 
szej przestrzeni objechał olbrzymią rzekę; po 
nim Lainy, Clapperton, bracia Lander i Barth 
położyli wielkie zasługi około zbadania oddziel- 
nych «kolie jej dorzecza. Obecnie kupiectwo 
podało rękę umiejętności, a handlowi agenci 
Zweifel i Moustier przez odkrycie źródeł Nigru 
uwieńczyłi niejako długoletnie i mozolne usiło- 
wania uczonych podróżników. O samem odkry- 
ciu podaje Rep. Franç. nastepujące szczegó- 
ły: „Z polecenia swojego pryncypała udali się 
pp. Zweifel i Moustier ze Sierra Leone doliną 
rzeki Rokelli aż do stóp gór Cong, uzyskali 
od wojowniczych mieszkańców tych okolic, któ- 
rzy dotychczas stanowczo wzbraniali Europej- 
czykom przystępu do swoich gór, pozwolenie 
na zbadanie pasma Cong i bez dalszych już 
trudności zwiedzili trzy źródła, z których wy- 
pływają strumienie, tworzące później rzekę 
Nigr.* 
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Odezwa do galicyjskich producentów 
chmielu, 


Galicya jest jedynym krajem koronnym 
Austryi, a nawet powiedziećby można, jedy- 
|nym krajem w Kuropie. w którym sprzedają 
| chmiel przed zbiorem. Już zwykle z końcem 
| czerwca pojawiają się u nasczescy i bawar- 
'scy spekulanci i jeżdźąc w towarzystwie tu- 
| tejszych najczęściej lwowskich pośredników 
| Jub fa*torów po całym kraju, zakupują z 
| wielkim pospiecheia nasz chmiel. Penieważ 
| przed połową lipca nie ma jeszcze nawet 
awiatu na chmielu, a zbiór dopiero z po- 
 czątkiem a nawet ożoło połowy sierpnia się 
rozpoczyna, więc ani kupiec ani sprzedający 
nie mają w czerwcu i w lipen żadnych pe- 
wnych danych przy zawieraniu kontraktów 
o chmiel gdyż uawet sprawozdania dzien- 
ników z targów chmielu podają w tym cza- 
sie tylko eeny starego chmielu. Ponieważ 
produsent nie ma najmniejszego pojęcia, ja- 


ostremi głazami i pełne wirów i wodospadów. . 


kiej ceny za chmiel od kupca żądać ma, więc 
stosuje się w tym względzie zwykle do któ- 
regoś z sąsiadów, kióry uchodzi w okolicy 
za „dobrze poinformowanego.* Pau sąsiad 
zaś, u którego w ezerweu i lipcu tak samo 
jak i u każdego innego właściciela chmielarni 
o „dobrem poinformowaniu" ani mowy być 
nie może, stawia cenę albo na los szczęścia, 
| którę zwykle kupiec po dłuższych targach 
znacznie redukuje, albo idzie za przykładem 
kogoś, którego zwykł uważać za nieomylne- 
go, ten zaś ulega znowu „wyższym natehnie- 
niom“, 
j żadnej racjonalnej podstawy. 

i Przy takiem niepewnem i nader nie 
|rozteopnem postępowaniu przy sprzedaży 
| chmielu bywa producent na dziesięć wypad- 
| ków dziewięć razy oszukanym, gdyż ceny, 
e otrzymuje w ezerweu, lipcu lub z po- 
czątkiem sierpnia, bywają prawie zawsze o 
wiele uiższe niż ceny, któreby później mógł 
osiągnąć. Jeżeli się jednak wyjątkowo zda- 
rzy, jak to było n. p. w zeszłym roku, że 
ceny w sierpniu znacznie spadną, wtedy mo- 
że producent na pewno spodziewać się, że 
kupiec robić będzie przy odbiorze chmielu 
największe trudności — i jeżeli nie wziął 
stosunkowo bardzo znacznego zadatku a 
chmiel mie jest pierwszej jakości i w naj- 
lepszym gatunku, to robić musi kupeowi 
wielkie koncesye; i w końcu okaże się, że 
interes jest o wiele niekorzystniejszy, niż to 
się w początku zdawało. 

W Galieyi i jedynie tylko w Galieyi 
sprzedaje się chmiel naprzód, a to najpierw 
z tego powodu, penieważ każdy obawia się, 
że chmielu się nie pozbędzie, jeżeli go 
wcześnie nie sprzeda. Tkwi jeszcze każdemu 
w pamięci rok 1867 i 1870, w których ta la- 
tach ceny chmiela w Saazu z 180 i 200 zł. 
spaały ma 110 zł. a w Galicyi na 30—40 zł. 
W tych latach pozostawieli kupcy w Galicyi 
swe zadatki i nie odbierali zupełnie chmie- 
lu, a sto z początkiem sierpnia chmielu nie 
sprzedał, ten nie mógł go się już pozbyć, 
gdyż kupcy zagraniczni pokryli swoje po- 
trzeby w Czechach, Niemczech i Alzacji. 

Rozmaite wystawy wykazały, że gali- 
cyjski chmiel może śmiało z zagranicznym 
konkurować — zależeć więe będzie jedynie 
od producentów, aby zjednoczenemi siłami 
zaradzić złem. 

Drugim powodem, dlaczego w Galicji 
ch:niel przed zbiorem sprzedają, jest wielki 
brak pieniędzy. Każdy kupiec wie dokładnie, 
jak wielka chmielurnię każdy właściciel po- 
siada 1 wiele cetnarów chmielu zwykle sprze- 
dać może, i do tegu zastosowuje zadatek, 
ktory w stosunku do ilości sprzedanego 
chmielu jest najczęściej bardzo znaczny, Mo- 
żność oirzymania w czerwcu lub lipou, a 
zatem przed żniwami, pozornie nieoprocen- 
towanego Kapitału jest dla wielu producen 
tów nadto silną pokusą, aby się jej oprzeć 
mogli! Także i w tym razie mogłoby sto- 
warzyszenie producentów chmielu złe usunąć. 
Gdyby kowiem wszyscy producenci chmielu 
solidarnie postępowali i nawzajem związali się 
słowem, że chmielu przed zolorem sprzeda- 
wać nie będą, to ztausiliby tem samem kup- 
sów do swkupywania chmielu w Galicyi w 
tym czasie, w którym interesa o chmiel w 
całym świecie się zawierają, t.j. po zbiorze, 
gdy już każdy właściciel chmielarni dokła- 
dnie wiedzieć może, ile i jaki chmiel wy- 
produkował. Takie stowarzyszenie preducen- 
tów chmielu mogłoby także z największą 
łatwością dostarczyć członkom swoim przez 
wzajemne poręczenie takiego kredytu, ażeby 
tym sposobem dać wynagrodzenie za zadat- 
ki, które przed żniwami na chmiel otrzymy- 
wali. Kredyt, ułatwiony przez stowarzysze- 
nie producentów chmielu pojedyńczym człon- 
kom, musiałby eo do wysokości odpowiadać 
zadatkom, dawanym przez kupców. „Wiedzą 
sąsiedzi, jak kto siedzi* — każdy więc łatwo 
pojmie, że sąsiedzi o wiele lepiej wiedzieć 
mogą, ile chmielu szukający kredytu wy- 
produkować może, niż obey kupiec. (o do 
sposobu połączenia się galicyjskich produ- 
centów ehmielu, co do praw i obowiązków 
pojedyńczych członków porozumienie się 
łatwo i prędto nastąpić może, jeżeli tylko 
połączenie się to w ogóle do skutku przyj- 
dzie. 

Na plenarnem zgromadzeniu gal. to- 
warzystwa gospodarskiego we Lwowie d. 18 
i 14 września 1879 postawiono następu- 
jący wniosek, podpisany przez dwudziestu 
kilku niżej podanych panów: „W całym 
świecie chmiel bywa sprzedawany dopiero po 
zbiorze; i tym tylko sposobem da się sprze- 
daż tego produktu uregulować i nie będzie 
į przez przekupniów wyzyskiwaną. Podpisani 
| proponują przeto związać się wzajemnie przy- 
|rzeczeniem, Że nikt przed zbiorem chmielu 
| nie sprzeda. — Bolesław SŚmiałowski, Jul. 
| Frommel, Dąbrowski, Zakliks, Zbyszewski, 
(Z. Drohojowski, R. Scipio, B. Drohojowski, 
| E. Mieewski, Kellermsa, E. Ubysz. A. Kru- 
i kowieeki, J. Jaruntowski, Koziebrodzki, Krafft, 
| Orzechowicz, B. Skibniewski, E. Hohendorf, 
Borowski, J. Godlewski, Z. Zuker, W. Younga, 
K. Drohojowski, Dembowski, W. Siemieński, 
Ł. Piniński, Zamojski, Terlecki, S. Droho- 
jowski, B. Zuker, G. Jahn, F. Jahn, ete. ete.“ 


ea a a 
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nie majse przy zawieraniu interesu i 
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Qi więc właściciele chmielarń, którzy 
zgadzają się z powyższym wnioskiem i ży- 
czą sobie przystąpić do stowarzyszenia gal 
producentów chmielu, raczą łaskawie nade- 
słać swa przyzwolenie pisemnie pod adresem 
p. Juliusza Frommia w Pawłosiowie, p. Ja- 
rosław, w następującej formia: „Z wnioskiem, 
popartym przez dwudziestu kilku członków 
Towarzystwa gospodarczego we Lwowie d. 14 
września 1879, dążącym do zawiązania sto- 
warzyszenia producentów chmielu w tym cels, 
ażeby chmielu przed zbiorem nie sprzedawać, 
zgadzam się w zupełności, i mam w zasadzie 


i zamiar przystąpić jako ezłonek do stowarzj- 


szenia. — Datum, podpis i adres.“ 


OSTATNIA POCZTA 


ZOZ VE RZEPY a 


Na przedwezorajszem posiedzeniu ko- 
misyi Rady państwa dla ustawy o za- 
razie bydlęcej p. Wolański wyraził zda- 
nie, że pewien nacisk na galicyjskich gos. 
podarzy byłby zbawienny, chociaż dla wielu 
dłuższy termin przejściowego Okresu co do 
zamknięcia granicy byłby pożądany. Mowca 
oświadczył się za terminem 1 stycznia 
1882 r. Dr. Krzysztofowiez postawił 
wniosek, aby ustawa weszła w życie dopis- 
ro wtedy, gdy w Węgrzech zacznie obowia. 
zywać podobna ustawa. P. Bartmańcii 
zwrócił uwagę, że w budżecie na rok 1880 
nie ma funduszów na przeprowadzenie usta 
wy, 60 przemawia za przedłużeniem term'- 
nu. ŻW głosowaniu nad $. 40 odrzucono 
wszystkie wnioski, przedłużające termin zam 
knięcia granicy i uchwalono projekt ragdo- 
wy, w skutek czego p. Wolański zapr- 
wiedział wniosek mniejszości, do któregn 
przyłączyli się pp. Bartmański i dr. 
Krzysztofowiez. Jednakże wkrótce pr- 
tem, po załatwieniu końcowych postanowień, 
p. Wolański wniósł wznowienie rozprawy 
nad $. 40. Jeżeliby komisya przyjęła jako 
termin 1 stycznia 1882 r., posłowie gajievj- 
scy mogliby głosować za całą ustawa z ta- 
ką jednomyślnością, jak inni posłowie. Po- 
nieważ rząd nie sprzeciwiał się temu wnio- 
skowi, przeto komisya uchwaliła go 13 gło: 
sami przeciw 4. 

W końcu wybrała komisya sprawe- 
zaawceę Proskowetza i wyraziła podziękowa- 
nie rządowi, przezesowi komisyi (Jawo r- 
skiemn), sprawozdawey i sekretarzowi. 


Okoliczność, ża ks. Bismarck nie 
przybył do Berlina podezas pobytu tan: 
carewicza, uważana jest słusznie za symptom 
godny uwagi. Pewien dyplomata południe 
wo-niemiecki wyrazić się miał, że książu 
Bismarck nie mógł dopuścić, aby stosunki 
familijne między Berlinem a Petersburgiem 
mogły wywierać jakikolwiek wpływ na za- 
warte z Austryą przymierze. Kanelerz byłby 
niezawodnie przybył do Berlina, gdyby na 
przyjacielskie zapewnienia carowieza mógł 
był odpowiedzieć otwartem wyłuszczeniem 
motywów, które skłoniły go do podróży do 
Wiedniu i zawarcia przymierza z Austręa. 
Penieważ jednak nie wypadało tauclerzewi 
wdawać się z członkami rossyiskiej familii 
cesarskiej w dyskusyę o faktach dokonanych. 
więe łatwo pojąć, że słabość stanęła na prze- 
szkodzie przyjazdowi jego do Berlina. 


Polowanie pana Gambetty w Marly 
rozgłoszone jako wielka affaire d'etat przez 
Agence Havas, jest wdzięcznym tematem 
dla politycznych dowcipnisiów. Nietylko 
konserwatywna prasa wyzyskuje ten temat. 
także radykaliści szydzą sobie z tej entente 
cordiale między p. Gambettą a Gróvym. 
„Gambetia i Grévy, pisze Mot d'Ordre, są 
teraz jednego zdania o wszystkiem, eo się 
dzieje, o pogodzie, o polityce wewnętrznej i 
zagranicznej, o przeszłości, teraźniejszości i 
przyszłości ete. ete. Kiedy p. Grévy powie: 
tak, woła p. Gambetta brawo! — a gdy 
p. Gambetta rzecze: Nie! — odpowiada p. 
Grévy: Oczywiście, że nie! Niebu niech bę- 
dą dzięki, odtąd już wszystko dobrze pój- 
dzie. Trzeba unikać burzliwych rozpraw 
przy końcu roku z powodu podarunków no- 
worecznych, po nowym roku z powodu kar- 
nawału, na Wielkanoc z powodu jaja wiel- 
kanoenego, w lecie » powodu upałów, w je- 
sieni z powodu żniw, w zimie z powodu 
mrozów.“ 


Chmury na horyzoncie wschodnim ro- 
zeszły się wprawdzie na chwilę, ale baro- 
metr polityezny nie wróży pogody. Sułtan 
zamianował wprawdzie Bakera baszę kon- 
trolorem reform w Azyi mniejszej, i polecić 
równocześnie Porcie, aby przedłożyła mu 
projekt tych reform. ale uczynił to tylko 
pod grozą przymusu i z niechęcią źle ukry- 
wana. Obrażony w swej dumie padyszach 
żywi teraz nienawiść do Anglii, i skłonniej- 
szym jsst niż kiedykolwiek do przymierza 
z Rossyą, a usposobienie to podzielają z nim 


miujstrowie a nawet znaczna część publicz. 
ności tureckiej. Korespondent Polit. Qorresp. 
zaznacza jako pierwszy objaw tego zwrotu 


zmianę polityki Porty względem Rumelii 
wschodniej, w której rząd turecki bardziej 


dzisiaj niż dawniej uwzględniać będzie po- 
trzeby Bułgarów, o eo go Anglia nie będzie 
mogła zaczepiać, dążność ta bowiem pozo- 
staje w ugodzie z spełnieniem traktatu ber- 
lińskiego a Rossya będzie umiała wyzystać 
to na swą korzyść. Pobyt Aleko baszy i do: 
bre przyjęcie u sułtana ma pozostawać 


w związku z tym zwrotem polityki ministe- | 


ryalnej. Dalsza opozycya przeciw Anglii 


będzie się odbywać za radą Rossyi na polu ; 


finansowem Mahmud Nedim układa nowy 
plan. w którym dochody państwa w ukrytej 
formie pójdą w zastąw bankierów Galackich, 
wbrew poprzedniej protestącyi Anglii 
Telegram Polst. Corr. z Konstantyno- 
pole z dnia 18 b. m. donosi o wyjeździe ks, 
łabazowa do Petersburga. Dnia 19g0 miał 
on andyencyę u sułtana, Ż0go wyjedzie. 
Przed wyjazdem swoim dał obiad dła mini- 
storstwa iżurackiego, eo stwierdzać się zdaje 


powyższe zapairywanie się korespondenta 
Pol. Corr. na okbecay stan rzeczy w Kon- 
stantynopolu. 


Rządowi angielskiemu nie może być 
obcem to usposobienie, dla tego też utrzy- 
muje on się ciągle au qui vive i odbywa 
czystsze nis zwykle obrady. Rozkaz dany 
flocis angielskiej, aby 16 b. m. była gotową 
do wpłynięcia na wody tureckie, został 
wprawdzie cofnięty, ale może być ponowio- 
ny każdej etwili. Jadnem słowem, sytuacya 
nie jest bynajmniej pewną a polityczni 
wróżbieci twierdzą. że miezadługo będzie 
znowu jakaś aiospodzianka. 


Pan Oairoli wręczył 18 b. m. kró- 
lowi demisyę swego gabinetu, nie ulega je- 
dnak wątpliwości, że wejdzie on w saład 
nowego ministerstwa, do którego powołanym 
zostanie taxta p. Depretis. Obaj mężowie 
stanu odbyli tem dniami kilka konfereneyj 
i zgodzili się na program nowego gabinetu, 
kiórego główne punkt: są następujące: 
zniesienie podatku od miewa, rawizys bad- 
żetu i reforma wyborcza. 


Kopenhagaki korespondent Pol. Corr. 
donosi pod dniem 15 listopada, że minister 
wojny i marynarki przedłożył folkelhimgowi 
projekt ustawyo reorganizacyi ma- 
rynarki wojennej. Flota na wodach duń- 
skich ma trojakie zadanie; mianowicie obio- 
nę wybrzeża, zapewnienie komunikacji po- 
między trzema eześciami kraju i przeszko- 
dzenie wylądowaniu nieprzyjaciela, dlatego też 
musi składać się z rozmaitego rodzaju stat- 
ków. Dla obrony wybrzeża potrzebuje Dania | 
łodzi kanonierskich z ciężkiemi działami do 
przedziurawienia pancerza, nadto chyżych 
łodzi torpedowych. Dla zabezpieczenia komu- 
nikacyi pomiędzy pojedyńczemi częściami 
kraju i dla przeszkodzenia wylądowanie nio- 
przyjaciela potrzebne są szybkie, dobrze ar- | 
mowane baterye pancerne z malem zagłębie- 
niem, nadto nizkie nisopancerzone statki i! 
nieopaneerzone łodzie kanonierskie. Do służ- 
hy zamorskiej do ćwiczeń i jako okręty sta- 


eyjne mają być uż! 


ywana większe i mniejsze | 
INDETTA TT ERORE EAS; 


korwety. Flola duńska składać się ma odtąd: 
„Zz 8 ciężkich bateryj pancernych, 2 nieopan- 
,cerzonych korwet, 2 niaopancerzonych więk 
szych, szybkich i ciężko uzbrojonych okrę- 
| tów do rekognoskowaeia, 4 opancerzonych 
jłodzi kanonierskich uzbrojonych w ciężkie 
| działa, 8 nieopancerzonych łodzi kanonier- 
| skich, i 80 łodzi torpedowych, 10 mniej- 


|dodzi kanonierskich. Oo się tyczy załogi po- 
|jedyńczych okrętów potrzebnem jest przede- 
wszystkiem powiększenie liczby podoficerów, 
maszynistów i palaczy. Liczba oficerów ma 
(być pomnożona o 6 kapitanów i wyższych 
oficerów i o 25 poruczników. Rząd ma na 
względzie tylko cele defenzywne i pragnie 
jedynie zabezpieczyć obronę wybrzeży duń- 
skich. 


1 
1 


TAŁAGRAY CARTY LWOWSKIEJ 


fbudapeszt , 19go listopada. 
Komisya dla projektu o admini- 
stracyi Bośnii przyjęła $. 1 w tem 
brzmieniu, że ministerstwo jest w myśl 
ustaw o sprawach wspólnych obowią- 
zene wywierać konstytucyjny wpływ 
na administracyę Bośnii kierowaną 
przez rząd wspólny. 

Komisya finansowa przyjęła pro- 
jekt o podatku transportowym 
za podstawę rozprawy szczegółowej. 
Minister skarbu zapowiedział projekt 
6 ugrupowaniu koleji żelaznych-i re- 
dukcyi taryfy. 

Bukareszt, 19 listopada. W 
lzoie Boerescu odczytał dwa mesa- 
że książęce przedłużające nadzwy- 
czajną sesyę do 26 b. m. i uznające 
Tulczę i Küstendżi wolnemi portami. 


Teleggrafowany kurs wiedeński, 


Wiedeń, 19 listopada 1679, godzina 
2 min. 80. Losy kredytowe 178:—. Weg. skeva 
bradyi. 204—, Akcys sngla-austr, 13480. 
Akcye banku Union 98—, Akcye kolei We 
tola Ludwika 23890, Akeye kolei północnej 
22825, Akeyo kolei poładniowej 78-—, Akere 
kolei Alföld 1837:50, Akeye kolei mdżkiety 
17575, Akcye koloi Lwow-Ozerniow, 146-—, 
Akcya kolei węg. półnoeno-wschodniej 128-75. 
akege kolei Rudolfa ———, Akcys kolei Aj- 
brechta —-—, Wag. oblig. państw. w złowie 
16'75, Gaiie oblig. iademu 9450 
z r 1864 |64— Akcya kolej siedmiogradz 
Akcje banku obrotowego 


MARRA 


s 
zaie 
Àk- 


kiej 108:—, 
Losy tureckie 18—, Akeye kolsi wę 


m, Akgeye kolsi państwowej 


eys banku związkowego —'——, mbel papie- 


towy 122°. Wiedańskie losy 11780 We 
gierskie losy 106-—, Mark, niemiecki —* 
ka ranta 9472 Danoach stałe. 


W oriog 


‘szych nieopaneerzenych korwet, szunerów i! 


' strasse Nr. 


t 


Wieden, dnis 19 iistopada, godzina Spostrzeżenia meitearalogiczna. 


AA AARONA a OR. A z dnie 20 listopada 1879 o godzinie 7 rano 
5 minut 40. Akepe kredytowa 26770, An- Barometr 746 13mm. Ps 


f ychrometr suchy — 3.2?C. 
Psychrometr wilgotny — 3.300. Prężność pary 3.8mm. 
Wilgoć 98°/,. Zachmurzenie 10. Wiatr NEŻ. Ozon 9. 
Temperatura powietrza — 1.83R. 
Barometr idzie w górę. 


Stan barometru nad poziom morza 772.98mm. 


gla- QUEST, iJmionsbani —— kolej 
Karola tadwika 28850, poładniowa —-— 
Ronia par. 68-22, 
Gal. list 


1 
Ruhał papierowy —— 


y zastawne 98.—, Gal. listy i 


ej 


le- 


mnizacyjne ———, Mark miem. —— dak trzyjochalł do Lwowa. 
bank rustykalny 100—, Losy g r. 1880 -m'n dnia 80 listopada 1873. 


Napoleonedor 981, Uspcsob, — 
Wiedeń, dnia 20 listopada. godz. 10 
minut 40. Akeye kredytowe 268 10, Angio- 
sustr. 138470, Akcye banky nion 93'—, Ko- 
lej Kar Ludw 239—, Południowa 79.—, 


Hotel Europejski. 

Pp. J. Czajkowski ze Sarnik. W. Masz- 
kowski z Krakowa. K. Winnicki z Turady. 
Dr. M. Turteltaub ze Stryja. A. Brunner z 
Wiednia. 

Hotel Langa. 


Nau melor 9-31-1 kubel naniaw "99.1 ; 

Napoleonegor 9:81 lą, Rubel papier. 1224, Pp. M. Ungarz Budzina. J. Zodet z 

Renta psp. ———, Galis, bank hip. -——. | Wiednia. 

Gal. oblig. indemn. —.—, Gal. listy zastaw. Hote! George'a 

kaska ało 2 Losy z r 1880 ==, „ Pp. J. hr. Wodzicka z Ojejowa. R. hr. 
Poniński z Kowalówki, S, Chomientowski z 


Usposehienia bardzo silne. 

Telegramy zbożowe zd. 19 listo- 
pada. Wiedeń: pszenica 13:75 do 1475, 
żyto zł.10 40 do 10.75, okowita pr. 10:000 liter: 
procent zł, 35.75 do 36-—; Buda-Peszt: 
pszenica 75 klg. (na wiosnę) zł. 15 10 do 15:15. 
rzepak (sierp-wrześ.) zł. —,—; Berlin: 
pszenica żółta (listop.-grudz.) 222-50; żyto 
—.—; Spiritus loco zł. 55.40; Olej rzepako- 
wy 59—; Szczecin: pszenica ——., rze- 
pik (jesień) ——; Paryż; mąki 159 klgr. 
21:25; Olej reepukowy 80:50, Spiritus ——, 
Wrocław: Pszenica —'—, żyd — Po: 
wies —-*—, spiritus -—*—, Kukurudza --'— 
Kolonia: Pszenica —'—, 


Rossyi. J. Kellerman z Trynczy. A. Morawski 
z Kozówki. A Noel z Sosołówki. K, Petrowicz 
z Wołostkowa. W. Bwiętoslawski z Ukrainy. 
S. Zwolski z Bryńca. j 


Hotei Warszawski. 
P. F. Dittrich z Bóbrki. 


Hotel Krakowski. 
P. J. Połuszynowicz z Sambora, 


Hotel Angielski, 

Pp. J. hr. Tarnowski z Podola 
skiego. A. Aulich z Przewozea. A. Koc 
wiez z Albinówki. P. Lance z 
Mierzeński z  Baryłowa, 
Czerniowiec, 

Odjechali we Lwowa 

Pp. A. Kreb z Taurowa. W. Lipnicki do 
Trembowli. S. Słowikowski do Jastrzębia, J. 
Starzyński do Baranowa. D. Trzeciak do Taurowa. 
"c 

k*aeiągi kolejowe. 
Przychodzą de Lwowa. 
Według południka Peszteńskiego. 

X dzermiowiec: o godzinie 9 minut 40 
wieczór (pociąg pospieszny); o godzinie 3 
minut 45 rano (pociąg mięszany); o go- 
dzinie 3 minut 3% po poładnin (paciąg 
mięszany ). 

% fMirakowa: o godzinie 5 minut 20 rano 
(pociąg pospieszny); o godzinie 9 m ? 


wieczór (pociąg esobowy) ; o godz. 11 przed 


rossyj - 
iatkie- 
Sopuszyna. W. 
M. Teodorowicz z 


? 


Odpowiedzialny redaktor: Władysław Łoziński. 


Do dzisiejszego numeru dołącza się 
prospekt na czasopismo „Wiązanka Powie- 
śei i Nowelli“. 


Wykaz 
wyciągniętych w e. k. urzędzie loteryjnym 
Lwowskim pięciu liczb. 

«2 17 6 66 32 
Następne ciągnienia przypadają w dniach 
31 17 grudnia 1879. 

Z e. k. urzędu lotsryjnego. 


cr) 


l 
| 
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QORTLA ND południem pociąg mięszany). 
): Z Wodwełoczysk : (na dworzec w Podzam- 
ZW CEMENT ŚR czu}: © godzinie 2 minut 58 rano (pociąg 


mięszany); o godzinie Ż 
niu (pociąg mięszeny) ; 

Z WPedwoloczysik : (na dworzec lwowski 
główny): o godzin. 10 m. 10 wieczór (po- 
ciąg pospieszny); o godz. 3 min. 30 rano 
(pociąg osobowy); o godz. 3 min. 52 po- 
południu (pociąg mięszany). 


= 
pra, 


min. 18 po potud- 


Ze Stanisławowa : (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 6 min. 24 wieczór. 

| bdehodzą ze Lwow:. 
| Według południka Peszteńskiego 
| É; = Do Uzermiowiec: o godz. 6 min. 10 ra- 
| D 3 5 no (pociąg pospieszny); o godzinie |! mip 
| i i 50 w południe (pociąg mięszauy): o god: 
| r. Ludwik Wolski | 10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany) 


| 


Ibo Krakowa: o godzinie 10tej min. 30 
w nocy (pociąg pospieszny); o godzinie 
4 min. 33 rano (pociąg osobowy); o go- 
dzinie 4 minut 49 po południu (pociąg 
mięszany), a 


adwokat nadworny i sądowy 

| w Wiedniu 

przeniósł swoją kancelaryę IX Tůrken- 
25 (ehem. Schliekpalais.) 
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ie 


(7765 1—-8) KR dy kt. pozew pto 120 fl. i 4 rubiii który do poste- 
L. 83794 W sądzie tuteszym odtędzie powania sumazycznego zadekretowany i usta 

się daia 20 stycznia 24 lutg: i 23 marca; howiovemu kuratorowi Józefowi Sterbatgowi 

1880 na pierwszych dwóch terminzch tyłso $z terminem na dzień 138 siyczaia 1880 o gc- 

wyżej, lub za, na trzecim i niżej ceny sza: | dzinie 9 rano doręczony został. 

cunkowej przymusowa licyt:ega realności pod | Wzywa się więc Le:sura Woikeufelda 

l. k. 277 (mylnie 242) w Rozdole ciała ts- jaby ustauowionemu kusatorowi potrzebną is- 


9) 


|chni cgłasza niniejszem, iż na rzecz uprzyw. 
galie. zakładu kredytowego włościańskiego | 
we Lwowie celsm  zaspozojenia przyznanej ` 
od Katarzyny Machaj prezensyi 289 złr. 80: 
et. a pn. odbędzie się w tutejszym sądzie | 
przymusowa sprzedaż przez publiczną ley- į 
tacyę rsalności włościańskiej ciala tabularue- į 


pozwany w dniach 3seh pod rygorem egze- 
kucyi powyższą sumę wekslową zapłacić ma, 
lab w tym samym terminie. gdyby miał ja- 
kie zarzuty, takowa wnióst. Ponieważ zaś 
miejsce pobytu pozwaaego iutejszemu sądo- 
wi jest niewiadomem, zatem ustanowiono na 
jego koszt i niebezpieszeństwo kuratora adw. 


bularnego niestanowiącj Mikoł.ja Kocowskie- | formacyę udzielił lub innego zastępcę obrał; go niestanowiącej, w M:kluszowicach pod L idr. Wawrauscha z substytucyą adw. dr. Alsa; 


Sieranta pto ji tegoż sądowi wskazał, ogółem wszelkich 
, możliwych środków do obrony użył gdyż z 
iz.aiędbama wynikłe skurki sama sobie przy- 
f pisaćby masiał. 
C. k. Sąd powiatowy 
Ulanów ama 10 listopada 1879. 
i—3) ayau 
L. 2559. O. k. sąd powiatawy rozpisu- 


go własuej na rzecz Teodora 
200 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania wynosi 450 zł. 

Wadyum 45 zł. w. a. : 

Bliższe waruaki pratokoła opisania i 
oszacowania leżą w sądzie. 

Mikołajów 4 listopada 1879. 

(1751 1—3) Gdy ak l 

L. 4390. Dnia 23 grudnia 1879 dnis 
27 stycznia dnia 9 marca 1880 każdym ra- 
zem o godzinie 10tej raco odsędzie się pu- 
bliezna sprzedaż realności pod l. 14/21 w 
Tymowej ciała hipoteczaege mieszano wiącej 
Michała Kwaśnego własnej na rzecz Zakła- 
du kredytowego włeściańskiego we Lwowie 
celem zaspokojenia sumy Ż0Ó0 zł. z pn. 

Cena wywołania wynosi 350 zł. 

Wadyum 35 zł. ; Wsdyum 109/4. 

R:sztę warunków licytacyjnych oraz { | 
akt zastawniczego opisania i oszacowania | tut. sądowej regi-traturze. | : 
można przejrzeć w tutejszosądowej registra- Niemirów 18 =rześnia 1879, 
turze. (21 1—3) Komkaurs 

Równocześnie zawiadamia sąd Michala f da posadę e. x. notaryusza w Skawinie. 
Kweśnego, niewi-domego z ¿yeis i miejsc O. x. Izba notarzalua w Krakowio roz 
poby'u, 1ż kur t rem dl.ń W.jee h Pach 
wójt w Tymowy ustauowiocy, zst'm albo 
do sądu zgłosić sę, alb też sądowi pełno- 
mocmka womiesić mą, 

0. k. Sąd powiatowy 

Brzesko dnia 20 września 1879. 
(0764 1—3) Gbwieszczemie. 

L. 4169. Duia 12 stycznia 1580 o go 
dzinie i0tej przedp.łudmem odbędzie się w „Kraków dania 14 listopada 1879. 
tutejszym sądzie powiatowym porowna liey- | (7766 1—3) * zdwaacsie. 
tacyjna sprzedaż realności w Dębicy i. k. 2324 _ L. 4164 C. k. sąd powiatowy w Woj- 
Jana Ziobrowskiego własnej na zaspokojenie | niczu zawiadamia, j4 na Żądanie Miudli 
protensyi Chaji Kirsch w kwocie 40 zł. a.d Lamplowej celem zaspukojenia sumy 500 
w. 2 pn. | 

Ceng wywoałazia 200 za. a. w. z ty 


| (2699 


| 


ie, Ge 


jw zabudowaniu sądu publiczną sprzedaż re- 
jalcości dłużnika Haata Juuki ze Śmolina| 


i wiącej. 
5 Osna szacunkowa 330 zir. a. w. 


= 


| 


| Ubi»gzjący się o ię posadę winai wnieść 

podania swuje da tutejszej Izby notaryalnej 

w przeciągu cztsrech tygodni licząe od ostat- 

siogo ogloszenia w „Gazecie Lwowskiej" w | 
sposób $ 11 ust. not. wskazany. 
C. k. Izba notaryalna 


m | publiczna sprzedaż gruaiu „Rówaie* i do- 
Q- 


| Machaj własnej, w trzech terminach to jest: 


lom zaspokojenia pretensyi 38 złr. z p. | wanej pretensyi rzeczonego zakładu mie po- 
(0. ua rzeca lzaaka Abrahama na dzień 15; krywała, a gdyby nikt ceny takiej nio ofis- 
Í styezaia, 19 lutego i 18 marca 1880 każ-jrował, ułożone być mają przy tymże tormi- 
idym razem o godzinie 10 przed połudaiem | nie ułatwiająca waraaki lieytacyl. 


pod L 26 położunej, ciało tabularae stano- | zastawniczego opisania przejrzeć nożna w 


Wasrunia lcytacyjne przejrzeć można w | (7157 1—3) 


pisuje niwiejsz»m konzars celsm obszdzenia | któremu żądsaiu uchwałą z dnia 12 listupa- 
opróżaionej posady motaryusza w Skawiale, | da 1879 1. 18089 zadość uczyni no. 


Ì przedstawił, inaczej skutki zaniedbania sam | 


zdr. w. 8. z p. x. odbędzie się przymusowa $ dowy z miejsca pobytu niewiadomym Abra- 


k. 62 sub. rep. 17 położonej, Kstarzyay 


15 grudnia 1879, 19 stycznia i 23 lut go | 
1880 zaźdym razem o godzinie 9 rauo, przy 
pierwszych dwóch terminach tylko za cene 
800 złe. tub wyżej takowej, zaś przy trza- 
cim terminie także niżej tej ceny, — jednak- 
że mie niżej takiej ceny, któraby egzekwo- 


Wadyum wynosi 80 złe. 
Resztę warunków wraz m protokołem 


tutejszym sądzie. 
C. k. sąd powiatowy 
Bochnia dnia 27 września 1879. 
© dy R ta 
L. 135089. C. k. są obwodowy w Prza- 
miyśln uwiadamia Jana Płacheińskiego z ży- 


L. 589 fcis i miejsca pobytu niezmańau:go, że Ben- 


jamin Kupfer przeciw niemu o nakaz zapta- z 
ty sumy wekslowe; 98 złr. prośbę walósł, | 


Oraz ustanowił sąd dla tego pozwane- 
go kuratora w osobie p. adwokata dr. Bobs | 
czewskiego, z zastępstwem p. adwokata dr. $ 
Czaykowskidgo, i poleca pozwanemu, ażeby 
co do swej obrony z kuratorem się porozu- $ 
miał lab innego pełaomocnika sądowi w czas | 


sobia przypisać będzie musieł. 
Przemyśl 12 listopada 1879. 
(1766 1—3) Wozy me 
L. 10468. Kołomyjski c. k. sąd obwo-$ 


hamowi Mendlowi Schnetreplerowi i Selamo. § 
mowi Jakubowi wiadomo czyni, że na prośbę 


| (7761 1—3) 


wzywa się zatem pozwanego aby w powyż- 
szym terminie usianowionemu kuratorowi 
środków prawnych do zarzutów udzielił, lub 
sobie sam zastępeę prawnego obrał. 
Rzeszów dnia 18 listopada 1879. 


(7769 1—8) 381 9673. 
M .aierhofsverpachtung 
in der 
Bunla owo Änne. 


Der dem bufowinaer gr. or. Religion3= 
fonde gehörige Dtaterhof „Dragojestie* befte- 
Jend aus einer Grundarea von cirea 335 
Jod, darunter 330 Joh Afer und Wiefen, 
ift auf 12 Nugungójabre ab iften Mai 1880, 


śnómlich auf Die Beit vam 1 Prai 1880 big 


Ende October 1891 im Offertwege zu verz 
paten. 

Offerte find bei diefer f. f. Güterdiret- 
tion, wo auch bie PBadtbedbingnijje zur Cin- 
ficht erliegen und alle näheren Austitnfte ert- 
belt werden, big fpótejteng 15 Dezember 1. X. 
einzuretchen. 

Angelb 500 fl. öfter. Wabrg. im Baa- 


fren, oder in annehmbaren dffentlichen Werth- 
i papieren. 


Bon der £ f. Direftton Gitter 

deg Bukówinaer gr. or. Religiongfondez. 
Ozernowitz, am 14 November 1879. 
Body kt. 

L. 4931. C. k. sąd powiatowy w Bo- 
chni ogłasza niniejsze, iż na rzecz galie. 
zakładu kredytowego  włościańskiego we 
Lwowie, w cslu zaspskojesia przyznanej pre- 


jtonsyi w kwocie 100 zły. z pn. odbędzie się 
jw tut sąd"ie 


przy musowa 


sprzedaż przez 
publiczną lieytacyę realności 


włościańskiej 


pod lk. 85 sub. rep. 48 w Świniarach poło- 


Żonej, ciała tabularnego nie siano wiącej, włas- 
nością nieokjętej masy spadkowej po Jędrze- 


dodatkiem, że nawet w potrzebie i niżej e 
ny szacunkowej sprzedanę będzie. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszej registraturze. 

k. Sad powiatowy 

Dębica 24 peździeanisa 1579. 
(1762 1—8) Edy kt. 

L. 6558. O. k. Sąd powiatowy w Bóbr- 
ce podaje nininiejszem do publicznej wiado- 


mu pod l, 8 w Olszvwej, Szulima Lewalow- 
skiego własnych, ciała tabularnego nie sta- 
nowiących, nz 850 zir- a. w. oszacowanych, 
w trzech terminach t. į}. dala 15 grudnia 
i619, 26 styczaia 1 16 lutego 1680 każdy 
rezom w gmachu tatejszosądowym o godzi- 
die 10 rans. 

Zswdzd wynosi 85 zł, w. a. 

R-ettę warunków w tutejszej registra- 


Meschulima Frieda uchwałą 2 dalia ŻÓJIu Klasie będącej, w trzech termivach, mia- 
czerwca 1879 1. 6364 wydanym został prze- | aowicie w dnia 15 grudnia 1979, w dniu 
siw nim na podstawie wekslu w prawneją 19 stycznia i w duin 28 lutego 1880 każ- 
formie wydanego z duty: Kołomyja daia 19] dym razem o godzinie 9 rano, przy pierw- 
lutego 1879 nakaz zapłaty sumy wękslowej |szych dwóch terminach tylko za cenę 150 
2000 złr. w. e. z pra, który dla ni h usiauo-|złr, lub wyżej tejże, zaś przy trzecim termi- 
wiomamu kuratoro adw. dr. Freudecbergo-f nie iżkże niżej takiej ceny, któraby egzekwo- 

§ wi doręczono. Jest zatem ich rzeczą temuż h wanej protensy! rzeczonego zakładu nie po- 


mości, że na zaspokojenie sumy 130 zł. a f tarze przejrzeć możua. i 3 
w. z ph. przymusowa sprzedsź realności pod Wojuicz dnia Ż7 wrześsia 1879. 
1 k. 246 w Bóbrce położonej dłużników | (7758 1--- Koóy kw 


k. 
Eliaszowi i Maryi Oz.banów własnej w tu i , i ] 
tejszym c. k. sądzie w drodze publicznej |-| Taraopolu podaje do wiadomoświ, że w celu 
eytacyi na rzeez Leiby 
grudnia 1879, 20 stycznia 1880 i 19 lutego | hipotecznego wywalezonych 
1840 każdym razem o godzinie 9 przed po-fet., 68 sł. 4 et. i 843 złr. 6 et. w. a. z p 


Bua 68 złr, 4! 


deimie 10 przed południem w zabudowaniu 
sądu w biurze Nr. 7 egzekucyjss sprzedaż 
za jakąk wiek ce.ę realnos i dłużuików : Ju- 


pierwszych dwóch termiąach realność ta tyl- 
ko za cenę wywołania 425 zł. a. w. lub wy- 
Żej tejże, zaś ma trzecim terminie lecz nie 
niżej kwoty 400 zł. sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- 
kowej. , 

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowamia realności przejrzeć można w 
tusądowej registraiurze. || 

Ô. k. Sąd powiatowy 

Bóbrka dnia 30 wrzsśn:a 1879. 
(7763 1—3) Bay kt 

L. 5542. ©. k Sąd powiatowy podaje 
do widomości, ża celem zaspokojenia sumy 
1000 tal. prus. z pn. od Izraela i S-heindli 
małżonków Schaenkerów, Otionowi Erastowi | sienie spół słasności zarządza się przymuso- 
się należących, odbędzie się w dniach 19go | wą sprzedaż przez publiczaą lejtncyę resl- 
grudnia 1879 i 15 stycznia 1880 każdorazowo į ności pod L 328 kat. 59 i pod 1. 298 kat. 
o godzinie 10 rano w gmachu tateiszosądo- | 14 w Pół wsiu Z wierzy wioekim położonych, 
wym publiczna lieytseya realuości pod l. | dwa osobee ciała tabularne stanowiących w 


iuopelu pod l. 1538 położonej. 
Cesa wys*cłani» 2500 złr. 
Wsd:nm {25 złr. w. a. 


gistraiurze sądu. 

iaraopoł dni» 10 listopada 1879, 
(7759 1—3j Edykt. 

L. 26512. ©. x. sąd deleg. miejski ey- 
wilny w Krakowie podje do wiadomości, że 
w sprawie Jósrfa P.etrzykowskiego i spólni- 
ków przesiw Jsmoai Zuchowiezowi o znie- 


L. 16302 (es. kr. sąd obwodowy wą mogące samym sob e będą przypiseć musieli. j 
Mitllsr na dniu 19]ściąguięcia us rzecz galic. ukcyjzego bzakuj (773% 1—3) 


| kalińeseh ogłasza 
„Akulńczch ogłasza, 
ładniem z tem przedsięwziętą zostanie, że na | n. odbędzie się dnia 18 gradnia 1879 o go-|rzytelności galicyjskiego ukcyjnego b.nku | 


dy, Rubioa Zuber i Izraela Zauber w Tar- | duiu 9 lutego 


Bliższe wavuuki przejrzeć można w re-$ własnej za cenę wywołania 3600 złr. w. a 


kuratorowi imformacyę do zarsutów udzielić, 
lub innego zssiępcę ubrzć i o tem sąd uwis 
damé, gdyź złe skutki z tego wyakagé f 


Kołomyja 30 peździernika 1879, 
6 sły k 6 

L. 8298. O. k. sąd powiatowy w Mi-[ 
że na zaspokojenie wie- 


bisotecznego we Lwowie w uwotach 102 
złr 6 et, 102 złr. 6 st. i 1264 zir. 54 ct. f 
z pn. odbędzie się w sądzie tatejszym wĄ 
1880 o godzinie 9 z :apaf 
egzeknucyjna lieytaeva realności pod nr. kon. 
212 w Mikulińcuch według księgi gruntowej 
dom I prg. 391 n. 5 baer. Ohuay Markusa 


la gdyby tej ceny nie osiągnięto, także poni- y 


iżej takowej za jakąkolwiek cenę. 


Wadyum wynosi 180 złr. w. a. 

Bliższe warunki licytacyi jakoteż eks- 
trakt tabularmy w registraturze t. s. przej- 
I rzane być mogą. 

Mikolńce dnia 15 października 1879, 
(1175 1—3) L. 9875. 
Ogloszemie konkursu. 

N'mejszom ogłasza się koskurs na po 
sadę mauczjciele języka miemieckiego (jako 
przedmiotu głównego) i języka polskiego w 
e. k. wyższej szkole realne w Krakowie. 


jkrywzła; gdyby nikt takiej ceny nie afiaro- 
f wał, ułożone zostaną przy tymże terminieu- 


łatwiające warunki 
Wadyum wynosi 15 złe. 
Resztę warunków tadzież protokół za- 


i sterniczego opisanie przejrzeć można w tu- 


tejszym sądzie. 
O. k. sąd powiatowy 

Bochnia 27 września 1879. 
(1155 1—3) E dy Et 

L. 11135. ©. k, sąd obwodewy w Ko- 
łomyi w sprawie wekeèlowej Oayasza Mil- ha 
orzeciw Mieczysławowi Jas.ńskiemiu pto 450 
atr. w. a. ustenowił kuratorer dla pozwane- 
go, z miejsca pobytu niewiadomego, adwo- 
kata dr. Maramerosza z substytacyą adwoka- 
ta dr. Zakrzewskiego i doręszył mu nakaz 
zapłaty z dnia 18 listopada 1879. 

Kołomyja dnia 18 listopada 1879. 
(7749) Ggłleszemie. 


O. k. sąd krajowy dla spraw karnych 
orzekł ua mecy $$ 469 i 498 opk. i $. 37 
u. p., że treść u tykołu umieszczonego w Nr. 
23 czasopisma „Wieniec“ z dnia 14 listopa- 
da 1879 pod napisem: „Pieśń do św. Sta- 
nisłęwa Kosiki. patrona Królestwa polskiego“ 
ZAWierą zRumiona zbrodni z 65 u. k., zatem 
usprawiedliwioną jest zarządzona przez e. k. 


68/181 w Chrzanowie położonej dłużników | 7/20 częś 1: ch Maryanny Pietrzykowskiej w 
własnej, wedle protokołu degr. 11 lipca 1878 
1. 10832 oszacowanej. 

Cesę wywołania stanowi wartość azs- 
cunkowa 2623 zł. 60 et. w. a. 


5/20 Józefa Pierzykowskiego w 2/20 Teofil 
H:rsehbergowej W 2/20 Rozalii Jaszczykiewi 


prokuratora rządowego konfiskata tego cza- 


De tej posady przywięzavą jest płaca 
8. pisma. 


1000 złr. i dodstek sktęwalny 300 zdr. 


czowei w 2/20 Stanisława Zuchowicza a w Kandydaci. ubiegający się o tę posadę, 
2/20 Jana Zachowicza własnych, w gmachu ; mają wnieść podania, zaopatrzone w patrze- 


tut. sądu w jednym tylko terminie w daiu 
15 grudnia 1879 o godzinie 10 rano. 
R-alaości powyższe sprzedane zostaną 
każda osobno. 
Cong wpwołasia realności pod l. 328 
e 59 stanowi zniżoza wartość szacunkowa 
11200 zł”. w. a, zaś realności pod ! 298 kat. 
| 14 zniżoaa wartość szacuakowa 4000 złr, 
Nz terminie tym sprzedane będź po- 


Wadyum wynosi 262 zł. 6 et. w. a. 

Na obydwu terminach realuość wspom- 
niana tylko wyżej lub za cenę Szacunkowa 
sprzedaną zostanie gdyby zaś sprzedaż take 
nie nastąpiła natenczas do ułożecis lżejszych 
warunków licytacyjsych wyznacza się termin 
na dzień 15 stysznia 1580 o godzinie 4 po 
południu. 

Resztę warunków lieytacyjnych, tudzież 
akt zajęcia i oszacowania można przejrzeć w 
tutejszosądowej registralu'ze. 

Wierzyciele któryby nchw:ła lieyta- i | 
cyjna z jakiegobądź powodu w właściwym | poczęciem licytacyi złożyć wadyum eo do 
czacie lub wcale drręczoną bié nie mogła Į real.ości pod l. 828 w kwocie 200 złr. aw. 
lub którzyby po dzień 23 kwietnia 1879 ja-|co do realności pod l 298 w kwocie 700 zł. 
ko dacie wystawiosego wyciągu tabularuego Dalsze warunei ski oszacowania i wy- 
na hipotekę sprzedać się mającej realności | ciąg hipoteczny można przejrzeć w ts. regi- 
weszli przez niniejszy edykt i do rąk usti- | stralurze l 
nowionego kuratora p. adw. Dra Grudzińskie- | Dla niewiadomych z Życia i miejsca 
go w Chrzanowie zawiadomienie otrzymują. | pobytu wierzycieli któ zyby po dniu 8 grud- 

Chrzenów 17 paździersiza 1879. na 1878 na sprzedać się m-jących realnoś- 
(1752 1—3) Edykh ciach uzyskali prawo zastawu, ustanowiono 

„, 1. 5185. ©. k. Sąd powiatowy Ulano- | kvrstora adw. p. Dra Cseszaaka z substytu- 
wie zawiadamia niniujszem nieobecnego i zjcya p. adwokata Dra. Stycza a. 
miejsea pobytu niewiadomego Leisera Wol- Kraxów 16 pzździernika 1879, 
kenfelda, że sub. pr. 27 psździernika 1879 Í (7760 1—3) Æ ay kt. 
l. 5135 wniósł Józef Zinn przeciw niemu ` L. 4922 C. k. sąd powiatowy w Bo- 


mienione dwie realności nawet niżej ceny 


PESE] 
ASAK 


j bae dskumeńia, za pośrednictwem yrzełaża- 


| 


szacuakowej jedna: nie niżej ceny wywołania. 1 rano licstacya nietabulsrsej realności dłużai- 
Chęć kupna m jący winni przed roz- | ków Błażeja | Agnieszki Pieczonków własnej 


nej Dyrekcyi do e. k. Rady szkolaej krajowej 
najpóźniej do 20 gruduia 1879. 
Rady szkolnej krajowej 
Lwów dania 11 listopada 1879. 
(7690 1—3) E dy im ta 
L. 4710. Na zaspokojenie wierzytel w- 
gri gelir. zakładu kredyt. ziemskiego 150 zł. 
ońlbę lie się w tutejszym sądzie 9 stycznia, 
13 lutego i 19 marca 1880 o godzisie 10 


| 
| 
pod |. 43 w Zurawiezkach położonej. 

Wadyum wynosi 40 złr. 

Cena wywołania 400 złr. 

Bliższe warunki i akt opisania dostar- 
czy registratura, 

C. k. sąd powizstowy 

Jarosław 30 sierpnia 1879. 
(1658 1—-3) E s y te k 

L. 7138. 0. k. sąd obwodowy w Rze- 
szowie zawiad-mia Władzimierza Bobrownie- 
kiego, że p. Abricham Gl-icher wniósł po- 
zew de praes. 10 listopada 1879 l. 71883 
wekslowy o zapłacenie 1050 złr. w.a. z pa., | 
na skutek którego wydał sąd w dniu dzisiej- | 
szym nakaz zapłaty, mocą którego tenże ' 


A APEA EEE ZKE CZ M PATA RECZ, 


Wskut:k tej uchwsły wzbrania sąd 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a za- 
brany nakład ma być zuiszezony. 

Lwów dnia 17 listopada 1879. 

(1743) L. 3055/pr. 
iśomk mrs 
cełem obsadzenia posady stał go a ewentu- 
slale prowizorycznego koncepisty skarbowe- 
go w randze X klasy przy Prokuratoryi skar- 
bu we Lwowie a względnie przy ekspozytu- 
rze w Krskowie, 

Kompetenci winni swe podania zaopa- 
trzone w dowody prawnych wymogów a 
mianowicie znajomości języków krajowych 
wnieść w drodze właściwej w przeciągu czte- 
rech tygodni do Prokuratoryj skarbowej we 
Lwowie. 

We Lwowio dnis 11 listopada 1879. 
(1154) Gyloszemie. 

L. 5890. Arkusze posiadania we for- 
mie wykszów hipotecznych dle gminy kata- 
stralnej Oześniki z Łopuszną i Honoratówką 
z doiyczącemi aktami wykłada się do przej- 
rzenia. 

Do wniesienia zarzutów, ewentualnie 
do dalszej rozprawy wyznacza się termin na 
dzień 24 listopada: 1879. 

0. k. sąd powiatowy 
Robatyn dnia 17 listopada 1879. 


E 


(7728 2—-3) E yk 6. 
L. 5616. Sad powiatowy Kęcki odbę- 
Azie egzekucyp o sprzedaż połowy realności 


małeleiniej Anty Żersowskiej w Nowejwsi | gyufat, |. R. ©., wurde bie egecutive Feilbies 
ać der der jdjulbwerijchen liegenden Ber- 


pod l k. 46 położonej, ma pokrycie preteasyi 
Azay Moskaiowskiej w sumie 6 złr. 50 et, 
z pn. w sądzie w 3 terminach w dniach: 


22 girudnie 1879 
19 stycznia 1880 
1880 


każdym razem o godzinie 10 ramo. 
Cena wywołania 1075 sir. 
Wadyum 107 złe. 50 ct. 
Kuratorem dla niawiadomysh 
wiono Dre. Bogdaniego w Zywen. ! 
Kęty 6 listopada 1879. 
(7739 2—3) L. 287. 
Sprostowamie. 
W ts. edykcie z 26 paździeruika 1878 
L 9506 w numerach 312, 313 i 814 „Ga- 
z ty Lwowskiej“ z roku 1876 ogłoszocym 
wydrekowano w prz dostetuini wierszu „la 
leszezyki am 26 Ociober 1878" zamiast Za- 
leszezyki zugejtelt wird, erlafjen wurbe*. | 
O. k. sąd powietowy 
Zelęszczyki 16 stycznia 1879. 


RAI: 


mra 


—3) E 
L. 820. O. k. sąd powiat 
; gglasza, celem zaspokojenia nale- 


galicyjsi zekładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 150 zir. 
z p. u. odbedzie się egzekucyjna licytacya 
realność: pad 1. 84 w Rudee dłużnika Jaus 
Bshissza ©lesnej, * an terminach a to 
dzia 19 gradi 1879, 22 styczna i 19 ta- 
tego 1880 każdym razem o 10 godzinie rano. 
Osna wywołania wynosi 660 zts. 
Wadyaum 60 złr, W 
Protukół zastawniczego opisania I re- 
sztę warunków licytscyjnyech można w re- 


$ 


gistraturze prześczeć. 
Sienis va 20 lipca 1679. 


ZWEZWZEZWOZZECZZS ETZ EWY EESTE TE VSEE PREET ZZOZ ZZO SZ EAE EE LAEE - 


(7725 2—8) Bdy k t. 

L. 7817. C. k. sąd powiatowy miej. | 
deleg. w Stianisływowis podaje niniejszena § 
do publicznej wiadomości, źe na zaspokoje- 
nie sumę 3800 złr w. s. % pn. przymusowa 
sprzedaż realności pod l. k. 64 ubr. g w 
Krihiainie położonej, dłużników Andryja i] 
Maryi Jewczuków mdasuej, W tutejszym ck. y 
sądzie w drodze publicznej licyisepi, na 
rzecz © k. uprzyw. zakłedu kredyt. włościań- | 
skiego dnia 15 grudnia 1619, 21 stycznia i) 
19 lutego 1880 każdym razem © godzinie 
10 rano z tem przedsię 
pa pierwszych dwóch termiusch realność ia 
tylke za cenę wywołanie 600 zir. lub wyżej 
tejże, zaś na trzecim terminie także i niżej | 
ceny wywołasia sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 pre. cesy szacun- | 
kowej. 

Resztę warunków, tudzież skt opisania 
i oszacowania realżości przejrzeć możua wi 
tusądswe, registraturze. 

Stenisławów 23 lipea 1879. 
(1724 2—3) ii a oy i ba : 

L. 8710. W celu zaspokojenia wierzy- | 
telności Kerola Peltza w kwocie 286 zir. a. 
w. z pn. odbędzie się dnia 19 grudnia 1879 
i 16 stycznia 1580, każdym razem o gudzi-f 
nie 10 z rana pomzusowa sprzedał realności 
pod ix. 908 w Kołomzyi położonej, dłutni- 
kom Stefanowi i Maryi Wiśniewskim włas- i 
nej, a to na obu termiuach tylko za cenęj 
szacunkową lub wyżej takowej. 

(ena wywołanie wynosi 250 złr. 

Wadyum w gotówce złożyć się mające ; 
10 pre, ceny wywołania. l 

Na wypadek niesprzedaaie tej reals:oŚ- | 
ci ne powyższych termiaach, wyznacza się 
do ułożenia ułatwiających warunków termia 
na 16 stycznia 1880 o godzinie 4 po potud- 
niu, 

Dla wierzycieli hipotecznych, którzy po 
dniu 5 lutege 1878_prawo zastawu na tę re- 
alność uzyskali, lub którymby uchwała li- 
cytącyjna doręczoną być nie mogła, ustana- 
wia się kuratorem adw. Dr. Fraudenberga. 

Resztę warunków licytacyjaych wolno 
w tusąd. registraturze przejrzeć. 

Z c. k. sądu obwodowego 

Kołomyja 25 września 1879. 

(7726 2—3) BE dy 6 ta S 

L. 8044. 0. k. sąd powiatowy miej. 
deleg w Stanisławowie podaje niniejszem do 
publiczaej wiadomości, że na zaspokojenie | 
sumy 89 złr. 19 ct. i 89 złr. 19 ol. z p. m. 
przymusowa sprzedaż realności pod l. k. 67 
subr. 62 w Óiężowie położonej, dłużaika 
Wasyla Litwiniec własnej, w tutejszym ©. 
k. sądzie w drodze publicznej licytaczi na 
rzecz e, k. uprzyw. zakładu kredytowego | 
włościańskiego dnia 15 grudnia 1679, 21; 
stycznia i dzis 17 lutego 1880 każdym ra=] 
zem © gudzinie 10 przed południem z tem, 
przedsięwziętą zostanie, že ma pierwszych 
dwóch terminsch realność ta tylko za cenę 


tą zostanie, żeŃ 


ZOO OT 10 EA RZE Z 


w OT ZO 


. 3 3 | 
wywołania 600 złr. lub wyżej tejże, zaś ma, 
trzecim terminie także i niżej ceny wywo: | i 
' 6774 wnieslo pozew 
gł i 17 zł. 50 ct. w. a. o które z powodni 


łapia sprzedaną zostanie, 


Wadyura wynosi 10 pre. ceny szacun- | 


kowej. 


Resztę warunków, tudzież akt opisania 


i oszacowania realności przejrzeć možna w 
tusądowej registraturze. 
tSanisławów 26 lipca 1879. 


| 


(1685 2—8) 
u, 12148. O. k. Sąd cbwodowy w Sta- 
|ulsławowie niejejszem wiadomo czyni, 12 na 


11648 pieżącemi i 
gie 32 zł, 87 cb 


zm. 16 baer. i pag. 814 
ila Felika i 
| wraz z wszystkiemi 
|jak rzeczeni właściciele takowe posiadali ii 
posiadać mieli prawo ; Ba koszt i niebedpie- ) 
| czeństwo wzruaków licytacyjnych niedotrzy- 
|mującego Berla Bergmena, ua rzec4 pani 


ja. i dobra te przy 
ceny wywołania jednak tylko za tę cenę, któ- 


(7727 2—8) GRILL 


BL 12379. Jur Hereinbringung des durd 


Sofef Goldstein erfiegten Betrages pto. 4144 


n 


0. $. 


Herich Bewis, Feige Halberstam, ŚRenafjeś i (7683 


Wohllerser, für ten Fall bes Ablebens der- 
fetben, deren dem Namen, Leben und Wohn- 
orte nach unbełannten Cren, ferner alle Glu- 
biger welche mac ber Ausftellung des Tabu- 


i larextrafteg (b. i. 19 Oitober 1875) inąwijchen 29 i Aureliusza Gallina, że paa Julian Sze- | 
atowy w Sic- jam dte Gemähr ber gu verkugerenden Realität | molowski do 


gelangeun jollten fowie überhaupt diejenigen 
Sntereffenten bennen ber Bizitationśbejchelb 
oder bie filnfttg gu etlajjenben aus was im- 
mer für einem Grunde nicht zugeftellt werden 
fönnten zu Hüuben deg beftelten Kurators H. 
Dr. Heincih Zathey t. t. Notor in Brody 


verftändigt. 

R. E Begirtżgericht. 

Brody den 30 Juni 1879. 
(1684 2-—8) B dkg NE Wa 
L. 7184. O. k. Sąd obwodowy w Sia- 
nisławowie uwiadamia nimiejszem z życia i 
wmiearkania uiewiadomego Józefa Doschel, że 
na prośbę Anny Spaceht został dozwolony 
uchwałą z dnia duisiejszego do i. V184 wpis 
i 400 zł: m. E. w starie 


wieze ustanowiono i 
tabularną doręczono. | $ 

Stanisławów 5 lipes 1879. 
yuh 


4 
Ma 


i zaspokojenie wierzytelności 5250 zi w. a. 


wrez m 5 pre. odsetkami od dzie 16 kwietzio 
kosztami 


16 zł. 94 et. i 221 zł, 44 


et. tudzież w kwocie 46 zł. 20 et. w. a. ai- 
| niejszym przyznanych relicytacya czyli nowa j 
ipubliezz» sprzedaż dóbr hipotecznych Tasta- 
i 

ksiąg tabuli krajowej jak Dom 314 pag. 232 


ia w powiecie Haliekim położoaych wedla 


. do Schmi- 
aależących 
mi tak 


i lub 


30 B 
Salomona W iseiberga 
przynalsźnoś 


Kazimiery z Sirzyńskich Penotowej w tulej- 


iszym sądzie w jeduysa terminie dnia 4 gru- 
i doia 1879 o godzinie 10 ż 


raua się odbe- 
dzie. 

Ossa wywołania wynosi 30000 zł. w. 
tem terminio i poniżej 


re | na zupełne pokrycie wierzytelności ©, K. 


fuprzyw. ogólnego zakładu kredytowego we 


Wiedniu na hipotece tych dóbr zabezpiacza- 


jaej wystarezy, sprzedane będą. 
Wadyum 10 pre. tejże ceny w gotówce | 


lub w papierach wartościowych pupilarae 
bezpieczeństwa ósjacych do rąk komisyi li- 
cytacyjnej złożonem być ma. 

Resztę warunków licytacyjnych w tu- 
sądowej registraturze przejrzeć motre, 

O czem się strony tabularnych wierzy- 
cieli którzyby po dniu 14go września 1879 
prawo hipoteki na dobrach Tustań uzyskali 
albo którymby x jakiegokolwiek powodu u- 


chwala obeena weześnie, albo też późniejsze | 


uchwały doręczone być nie mogły przes w 
tym eelu ustanowionego kuratora w osobie 
Dra Ńzydłowskiego z podstawieniem adwoe- 
kata Dra Szeparowieza I przem edykta zawia- 
damia. | 
Stanisławów 47 września 1879. 

(7686 2—3) Body i te 

|. L. 9988, O. k. Sąd obwodowy w Sta- 
nisławowie zawiadamia niniejszem alezasjo- 
mych z osoby właścicieli obligów pis 
szeństwa przez e. k. uprz. Towarzystwo ak- 
cyjne dla wyrobu cukru dla Galieyi w Tłu- 
maczu teraz w tikwidacyi będące poč aume- 
rami 2188, 2245, 2246, 2286, 2507, 2511, 2627, 
2539, 2579, 2597 i 2808 wystawionych ina 
300 zł. w srebrze lub 300 talarów pruskich 
opiewających, iż przeciw nim nazwane to- 
warzystwo pod dniem 22 waja 1879 do L 
zapłacenie kwot 100 


[© 


ba gy 


złożenia kwoty 4884 zł. w. a. na te obligi 
przypadsjące do tusądowego depozytu jak: z 
tego złożewia pochodzące sobie powód rości. 

O czem się pomienienych nieznawych 
pozwanych z tem zawiadamia, iż pozew po- 


sądowemi w kwo- y 


wyższy do rąk usltancwiovego dla nich ku- 
ratora w osobie adwokata Dra Karola Kwiat- 
 kowskiege a w następstwie saw., Drs 

chima Rosenbergs się doręcza I termin do 
, Oalszej rozprewy wedle postępowania suma- 


| rycznego się pa dzień 2 grudnia 1879 o go-| 


10 przed południem w biurze IM ta- 


i dzi 
* pejs: 


+(T610 2—3} 
x. 2095. 
| Zawkęowi 


et 


DAZE 


zaś jego 
wuywa sie 


kciejsce pobytu piczzane; przeto 
sby majątek tem sobie odebrat 
i Niżankowice dnia 1 kwictaia 1879. 
ayki 
i L. 14986. Samborski e. k. sąd obwo- 
dowy uwiadamia niewiadorajch z życia i 
į miejtes pobytu Józefa Galliua, Frydzykę 
iGeliaów Ambliag, Kasalinę, Karola, Alojze- 


RZS: 


k. sadu powiatowego miei- 
(Eige deiegos. w Gracu, ua dniu 25 wrze- 
J śni . do L 25746 wniósł podanie, o po- 
|zwolesie iatzbulecyj prawa własności tegoż 
t do 2/6 połowy realavści w Samboize, 
pod lisz. k. 76 ster. 85 now. na dzielnicy 
Lwow.siei położonej, dotąż na imie Pawła 
Prokopa 2 im. Zimmer intabulowanych, tu- 
| dzis? do posagu w kwocie 8000 zł. w. w i 
aa w kwocie 400 zł. w. w. rocznie, 
as rg czonej właśnie realności na rzecz Te- 


sar 
WE. 


ofl Glina zabezpieszonych, w załatwieniu, 
RA zapadła uenwałą rzeczonego wyżej 


Xsędu pow. miej. deleg. z dnix 25 września 
r. do |. 25746, s mtustępnie ma rekwizy- 
cyę wissnio wspomnianego sądu deleg. u- 
nwałe go do licz. 
Kutowi dr. 
jd kuratorem rzecza- 
niewiadomych z miejsca pobytu 
poeai, hazńeczając mu jako zselępeę dr. 
A Paw lińskiego 
Swnbor i4 
s 7430 2-—8) 
j L. 3155. 
kubńezch 


y 


Ri 


n 
TEN 3 


0. X. sąd powiatowy w Mi- 
że celem zaspokojenia 
wierzy szi galie. banku hipoterznego w 
kwotach 118 złr. 40 et, 118 zr. 40 i 1047 
ger. 28 et. w. a. odbędzie się w sądzie tu- 
seym w daiseh i5 grudnia 1879, duia 19 
|olycznie 1080 i daia 23 lutego 188070 go- 
(dsinie 9 zrama wrzężmusowa licytasyś real- 
jności pod l. k. 97 w Mikalińcach według 
jksięgj gruntowej Dom. I pag. 462 o. Ś haer. 
o i Ssheindii Mitielmanów własnej, 
ą tylka za cenę wawolania lub wyższą. 
f Ceua wywołanie wynosi 4296 zdr. 
î Wadyum 429 zdr. w. a. 


mra 


„Bliźste warunki licytacyi i wyciąg z 
i ksiegi gruntowej przejrzeć można w t. s. 


Msikalińce 8 sierpnia 1879. 
2—3) Euy ki 

L. 5585. Sąd powiatowy Keeki odbę- 
i _egzekucyjną sorzeđaż realności Katarzy- 
‘ny i Magdaleny Lisickich pod l. k. 90 w 
s Witxowisach ma pokrycie pretersyi Franei- 


(7728 


PETAS] Siewowczykowej w sumie 150 złr. zp». 
iw sądzie w 8 terminach w daisch: 


15 grudnia 1879 
| 12 stycznia 1880 
to 9 lutego 1880 
j każdym razem o godzinie 10 rano. 
| ena wywołania 1915 ułe. 

Wadyam 191 złr. 50 et. 

Kuretorem dls niewisdemych ustan0- 
wiodo Dra. Bogdariego w Żywcu. 

Kęty 6 listopada 1879. 
(7787 2—3) Edykt. 

L. 1751. 0. k. Sąd powiatowy w Szezer- 
cu uwiedamia odnośnie do te. ogłoszenia z 
| dnia 24 lipea 1878 L 7811 w l. 231 Gaze- 
p Lwowskiej z roku 1878 ogłoszonego, że 
celem zaspokojenia sumy 184 zł. z pn. przez 
Hennerha Ruttera względnie tegoż prewcna- 
bywcę Samuela Luft, przeciw Kościowi Osysz- 
ków wywalezonej, przedsięweźmia w tutej- 
| szoj kaneslaryj w dniach 11 grudnia 1879 
j 15 stycznia i 19 lutego 1880  kaźdosrotnia 
lo 10 godzinie rano przymusowa aprzedaź re- 


Joa- | 


„RZE a rO EERE Z O E ENEE TT DZT EE a a 


i pujący uweżni będ 


skutek któ- 
52466 na- 


4500 zi. w. a. z pn. wniósł w 
‘rego w dniu 8 listopada 1879 |. 


| kaz zspłaly uzsskarzenej sumy wydany Zo- 
i siał. 

! Ponieważ miejsce pobyiu p. Ignacego 
ar. Kragiskiego wiadoemem nie jest, ustano- 


! wit e. k. Sąd krajowy do zastępowania jego 
pa jego koszt i niebezpieczeństwo adwokata 
(Dr. Dziubińskiego z subsiytucyą adwokata 
i Dra Łubińskiego kuratorem z którym spra- 
| wa ta wedle ustawy sądowej dla Galicyi 
| przepisawej, przeprowadzoną będzie i któremu 
|wydany nakaz zapłaty się doręcza. 

l Niuiejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanego aby w należytym czasie osc- 
biście stanął, lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowione:au kuratorowi udzielili, lub innego 
zastępcę wybrał : sądowi ozusjmił, słowem 
stosuwuyeh do obrony Środków użył, gdyż 
wynikzsjące z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał, 

Lwów dnia 8 listopada 1879. 

(7731 2—8) Ea y ba w. 

L. 8548. ©. k. Sąd powiatowy w Mi- 
kulińeach ogłasza, że ceiem  zaspokojenis 
wierzytelności galie. ake. banka hipoteczne- 
go w «wotach 118 uł. 40 et. 113 zł. 40 ct 
i resutj kapitała w kwocie 1269 zł. 50 ct. 
w. 8. Z pu. odbędzie się w sądzie tutejszym 
w dniach 22 grudnia 1879 i dnia 26 stycz- 
nia 1880 o godzimie 9 z rana przymusowa 
licytacya realności pod 1. k. 39 i 41 w Mi- 
kulińcach według księgi gruntowej ś. p. Al- 
borta bar. Ozechowicza, względnie tegoż mu- 
sy spadkowej własnej za cenę wywołania w 
kwocie 4000 zł. w. a. lub wyższą. 

j Bliższe warunki licytseyi i wyciąg z 
| księgi gruntowej przejrzeć możne w t. s.re- 
gistraturze. 

O czem zawiadamia się obiedwie stro- 
ny i wierzycieli hipotecznych, a mianowicie 
tych z nich którzyby po daiu 12 lipea 1879 
do księgi gruntowej weszli, lub którymby 
uchwała licytaczę dozwalająca weale nie lub 
weześnia doręczoną nie została do rąk kurs- 
tora Stanisława Międliekiego w Mikulińeach. 

Mikulińce daia 16 października 1879. 
(1679 2—3) BE dy mau 

L. 28929. O. k. sąd krajowy w Kra- 
kawie podaje do wiadomości publicznej, iż 
celem przeprowadzenia dozwolonej uchwałą 
c k. sądu Ersjowcgo we Lwowie z dzia 80 
sierpnia 1879 |. 89071 egzekucyjnej sprzeda. 
ży prze» publiczną licytacyg dóbr Pier.chów 
i Pierzchowiece w powiecie Bocheńskim Ju- 
liusze i Klementyny hr. Dębiekich własnych 
dla zaspokojenis wierzytelcości galic. Towa- 
rzystwe kredytowego ziemskiego we Lwowie 
a mianowicie: 

Kapitavu 17100 złe. się należącego z 
przyneleżyteściami wyznsczone zostają dra 
terminu duia 19 lutego i A5go marca 1880 
każdym razem o godzinie 10 rano w sądzie 
krajowym w Krakowie w biurze nod Nr. 8 
pod następującemi warunkami. 

Cenę wywołania stanowi we tość dóbr, 
przy udzieleniu pożyczki przyjęta w sumie 
34.350 złr. W pierwszym i drugim terminie 
dobra tə niżej ceny wywołania nie będę 
sprzedane. 

Dobra te sprzedane będą ryczałtowo. 

Każdy z licytujących winien przed ro- 
zpoczęc em lieytacri dziesiątą część ceny wy- 
+ mianowicio samę 8485 złr. bądź 
| 


w gotowiźnie, bądź w książeczkach gzlie. 
kasy oszczędności, bądź w listach zastawnych 
galic. Towarzystwa kredytowego lub austr. 
Banku narodowego albo też w galic. obliga- 
cyach iudemnizacyjnych wedle ostatniego 
tychże kursu nigdy jednak nad wartość no- 
minalną tychże de rąk komisyi lie; tacyjnej 
jako wadyum złożyć. 

Wadyum najwięcej ofiacującego za- 
trzymanem i jeżeli w gotowiźnie złożone 
było temuż w cenę kupna wliczonem innym 
zaś licytującyma po 
zwróconem będzie. 

Gdyby dobra te w pierwszym i dru- 
gim terminie przynajmiej za cenę wywoła- 
nia sprzedane uje były natenczas w celu u- 
łożenia ułatwiających warunków wyznacza 
się termin sądowy na 22 kwietnia 1880 o 
10 rsno z tem oznajmieniem, iż niestawają- 
cy na terminie wierzyciele hypoteczni jako 
do większości głosów stawających  przystę- 


ukończeniu lieytacyi 


Resztę WEnków licytacyjnych, wy- 


jalnogei dłużnika pod L 112 w Dmyśrzu w | ciąg hipoteczny sprzedać się mającej realno- 


jSiarostwie Lwowskim położonej cisda ia 
larzego niestanowiącej. 


UP 


jeuakowa 988 gł. 
Zakład wynosi 94 zł. y 3 
Na pierwszych dwóch terminach real- 
„ność rzeezons ta tylko xa, lub wyżej ceny 
szacuakowej ua trzecim zaś także niżej ceny 
; szacunkowej sprzedaną zostanie. 

Resztę wsrunków lcytacyjnych i pro- 
tokoły opisania tudzież ocenienia, przejrzeć 
| MOŻĄŁ w tusądowej registraturze. 

Szezeraeg 23 peźddziernika 1879. 
(IAI 2—3: Edy kt ; 

L. 52466. ©. k. Sąd krajowy we Lwe- 
wie niniejszym edyktem wiadomo czyni pa- 
nu lgaseemu hr. Krasickiemu, iż Henxoch 
Kanser w dniu 7go listepsda 1879 pozew 
/ przeciw niemu o zapłacenie sumy wakslowej 


VA RER 


ak 


Nm ATAA ETa 


Cere wywołania stanowi wartość sst- | 


bu- | ści przejrzeć można w tutejszej registratu- 


che. — 
= Kraków 2 października 1879. 
(7735 2—3) BMdy ba 
, L. 819. O. k. Sąd powiatowy w Sienia- 
| wie ogłasza, iż celem zaspokojenia należwto- 
šei Galicyjskiego Zakładu kredyt. Ziemskiego 
| w Krakowje w kwocie 350 zł. z pn. odbędzie 
| alę egzekucyjna liaytacya realności pod Í. 64 
|w Woli Buchowskiej dłużników Marcina i 
| Reginy Potras własnej w trzech terminach a 
(to dnia 19 grudnia 1879 22 stycznia i 19lu- 
' tego 1880 każdym razem o godzinie 10 rano. 
! Cena wywołania wynosi 750 a wadyum 
75 Bł. 
Protokół zastawniczego opisania i resztę 
warunków  lieytacyjnych można w registra- 
turze przejrzeć. 
Sieniawa 22 lipca 1879. 


(7722 2—8) IKE 

L. 34845. C. k. sąd delegowany miej- 
ski w Krakowie wiadomo czyni, iń Tess) 
cy Kluszczyński z Krakowa uznanym został 
za idyotę, a kuratorem jego Józef Mandel 
ustanowiony. 

Kraków dnia 12 Bi 1879. 

(1784 2—3) Bdy % 

L. 822. (. k. Sąd R, w Sis- 
niawie ogłasza, że celem zaspekojeaie nale 
żytości (slicyjskiego Zakładu kredytowego 
Ziemskiego w Krakowie w kwocie 650 zł. z 
pn. odbędzie się egzekucyjna licytacya poło- 
wy realności pod l. 5l w Woli Buchowskiej 
dłużnika Aatouiego Florka własnej w trzech 
terminach a to dnia 19go grudnia 1879, 2% 
stycznia i 19 lutego 1880, każdym razem o 
godzinie 10 rano. 

Cona wywołania wynosi 1800 zł. a wa- 
dyvm 130 zł. 

Protokół zastawniezego opisania i resztę 
warunków licytacyjayob możne w registra- 
turze przejrzeć. 

Sieaiawa 20 lipca 1879. 

(76823 2—8) BK dy k s. 

L. 12819. O. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu uwiadamia Ignacego hrabieg» Krasie- 
kiego z miejsca pobytu niewiadomego, że 
Towarzystwo zaliezkowe rolne w Przemyślu 

rzeciw niemu o nakaz 2apłsty sumy weż- 

slowej 4500 złr. prośbę wnio: sło, któremu żą- 
daniu uchwałą z dnia 29 października 1879 
l. 12448 zadość uczynicno. 

Oraz ustanowił sąd dle tego pozwene- 
go kuratora w osob:e «dw. Dra. Łobaczew- 
skiego z zastępstwem adw. Dra. Tarnawskie- 
go, polecając pozwanema, ażeby co do swej o- 
brovy z kuratorem się porozumiał, lub in 
nego pełnomocnika sądowi wcząs przedsta- 
wił, inaczej skutki zaniedbania sam gobie 
przypisać będzie rausiat. 

Przemyśl 8 listopzda 1879. 

(7740) Ggionzenie. 

L. 48674. C. k. szd Erajowy, jako ban- 
dlowy we Lwowie ogłasza wni.jszem, że w 
rejestrae hasdlowym dia firme pojedyń: szych 
przy firmie Edward Fischer kr marstwa tu- 
warami kuśnierskiemi we Lwowis dnia 11 
prździernika 1579 zeaotowano, Że Ed werd 
Fischer zawarł z Eugenia Unger kontrakt 
przedślabzy z daty A dry hów dnia 2 wrze- 
óma 1879, którego uuteatyczmy neterywln: 
wypis wraz z Gext-tem peł oletnośc Bugeui: 
Unger i met yką slubu w księdze sułączeń 
T ML 512 rzechewanym jest. 

Lwów dnia 8 listopada 1879. 

(1712 3—3) O©bwieszczemie. 

L. 4411. C. k. sąd powiatowy ogłas'a, 
że celem zaspokojenia resztująsej kwoty 4t 
złr. 66 ct., odbędzie się m» rzecz B rbary 
Sehustrowai publiczna sprzedaż nuteząrej de 
Sawki Ławrucha w Cblewczasach połóż: dej 
rsalności psó l k. 182 dna 27 listopad. 
22 grudnia 1879 i 26 stycznia 1880, Ria 
razem o 10 godzinie rano w zabudowania 
sądowem. 

Cens wywołania wynosi 1490 złe. 
wadyum 149 zdr. 

Resztę w arunków 
w tutejszej registratore. 


(2 
m. 8 


można przeglądnęć 


Ubnów ania 24 października 1879. 
(7707 3—3) €*bwieszczemie. 
L. 7893. O. k. sąd powistory W ooz 


marnie podaj. do wiadomości, IŻ w sprawie 
egzeķuvyjuej Wolfa Beti ga prz eiw =padka- 
biercom $. p. Hasta Bokały pto 5 zdr. a. w 
z pn. odbędzie się przymusowa sprzedaż re. 
słności pod lk. 8 st./2l n. w Monastercu pu- 
łożonej, w trzech terminech daia 19 iisto- 
pada, dnia 19 grudnia 1879 i dunia 19 siy- | 
cznia 1880 każdyra razem o godzinie 10 
przed południem. 

Qena szacunkowa wrnosi 80 złr. a. w. 

Wadyum wynosi 10%, od ceny Szu 
eunkowej. 

Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 
protokół Zastaw niczego opisania i OsZacOwA- 
nia realności w tutejszosądowej regisiratu- 
rze przejrzeć można. 

Die wierzycieli, którymby uchwała ni- 
niejszą lieytaegę rozpisująca doręczoną nie 
została, tudzisż i dla tych, «tórzyby na sprze- 
dać się mającej rea ności nabyli pravo za 


stawu, po duiu zastawniezegu opisania usta- 
nowiono kuratora 
sterca. 

Komarno 27 dala 1879 


w osobie wójta z Mona- 


Do Joniesienia prywat 
Poszukuje się dzierżawy 
Kapi ww za m Ba um. 
do 400 morgów w dobrej glebie, blisko większe- 


go miasta lub kolei. — Oferty z dokładnym opisem 


gospodarstwa i podaniem warunków, uprasza się adre- 
sować pod liter. A. Z. W Nowymtargu. 


(7723 3—3) 
L. 5574. (1673 2—8) 
Obwieszczenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie 
szeza niniejszem, że na podstawie $.' 


i 


EDLI8DSTĄ 


IB. w Czortkowie. Porozumienie listowne. 


leczy radykalnie 1 


28.808 zł. 94 ct. 


j68 ustaw, kapitały 
14.420 zł. 48 ct. i 


ko. 186 zł. 26 ct. 


937 zł. 64 ct. w. a. listami zastawne- | (700 2—3) 
| mi, z większych sum 31.900 A ak as GE 
3.500 zł. 16.100 zł. i1000 zł. w. MIES 


. K. GĄSIORUWSK 


pr Lwów, Żółkiewski: 71. 
| podejmuje się dostawy parobków folwareznych į |. 


|m hipotekę dóbr Dubiecko z iR 
| głościami w powiecie Brzozowskim; 
położonych, Elżbiety z hr. Zamoyskich 
i Hrabiny Krasickiej własnych, z tego 
Towarzystwa wypożyczonych. Z dniem | 
1go lipca 1878 jeszcze pozostałe wraz | 


ATE POŻEKEE OC 


za kontraktami na lat 3 de 6, jakoteż wyreb- PF 
ników do fabryk cukru, gorzelń ete., wysełając | 
tychże w Galicyę wschodnią, Królestwo polskie RB 
i Rossyę. Wybór co do ludzi może być z Kra- 
kowskiego, Szlązka austryackiego albo pruskiego 


niepowrotnie ; 
środkiem uniwersalnym csoba AM. 


B | 


| 
Wszelkie odwoływania 
i 


| teresach bądź 


R rzestroga ! 


się, jako- 
bym kogokolwiek miał zastąpić w in- 
jakich 
gów gotówką ei i) 


. płaceniem dłu- 
lub to- 
warami wyłudzonych, są co najmniej 
mistifikacyą. (7767) 


Kazimierz Bruno Andruszowski 


z odsetkami i należytościami podrzęd- 
nemi, właścicielee tych dóbr wypo- 
wiedziane zostają, z tym dodatkiem, 
a-eby w przeciągu sześciu miesięcy 
takowe pod rygorem egzekucji mia- 
nowicie licytacyi dobr hipotece pod- 
ległych do kasy galic. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego były złożone. 
We Lwowie d. 29 października 187% ziernika 1879. 


L. 5555 7 (1670 2—3 3—3) 
Obwieszczenie, 


Dyrekcya galicyjskiego Towa- 
rzystwa kredytowego ziemskiego ob- 
wieszcza niniejszem, że na podstawie 
$. 63 ustaw, kapitały 1484 zł. 85 et. 
i 6400 złr. w. a. listami zastawnemi 
z większych sum 4200 zł. m. k. i 
6400 zł. wal, aust. na hipotekę dóbr 
Skwarzawa stara w powiecie Zół-| 


kiewskim położonych, Maryi Anny Ro- ĵ 
zalii 8 im. z Antoniewiczów Mniszko- | 
wej i Anny Florentyny 2 im. Antonie- $ 
wiczównej własnych z tego Towarzy-$ 


stwa wypożyczonych, zdniem 1 lipca 
1878 jeszcze pozosta 


egzekucyi, mianowicie 
hipotece podległych, 


hyły złożone. 
We Lwowie d. 29 października 1 1879. 


(2671 3—8) 


Obwieszczenie. 
Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 


Ł. 055 


stwa kredytowego ziemskiego obwie- fg 


szcza niejszem, że na podstawie $ 63 


ustaw, kapitały 7.523 zł. 24 ot. 14.848 |] 


13 ci. 


wnemi, 


w Żółkiewskim położonych, Ma- 

, Anny, Rozalii 3 im. z Antoniewi- 
czów Mniszkowej i Anny Florentyny 
2 im. Antoniewiczównej własnych, z 
tego Towarzystwa wypożyczonych, Z 
|dniem 1go lipca 1878 jeszcze pozo- 
| stałe, wraz z odsetkami i należytościa- 
| mi podrzędnemi, właścicielkom tych 
i dóbr wypowiedziane zostają, z tym 
"dodatkiem, ażeby w przeciągu sześciu 
miesięcy takowe pod rygorem egzekucyi, 
| mianowicie licytacyi dóbr bipotece pod- 


ległych do kasy galic. Towarzystwa 


kredytowego ziemskiego były złożone. 
We Lwowie d. 29 października 1879. 


L58%8 (7674 2-3) 


Obwieszczenie, 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 


cza niniejszem, że na podstawie 5 
63 ustaw, kapitał 38.881 zł. 80 et. 


w. a. listami zastawnemi, z większej 


sumy 42.500 zł. w. a. na hipotekę. dóbr | 


Bachorzec w powiecie Brzozowskim | 
położonych, Ignacego hr. 
|go własnych, Z 
En z dniem 1go lipca 1878 
jeszcze pozostały wraz z 
i należytościami podrzędnemi właś- 
cicielowi 
zostaje, tym dodatkiem, ażeby w 
przeciągu sześciu miesięcy takowy 
pod rygorem egzekucji, mianowicie 
Mm dóbr hipotece podległych, do! 
kasy Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego był złożony. 

We Lwowie d. 29 października 1879. ` 


Z 
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T Ańrakurni GR 


łe wraz z odsetkami j 
i należytościami podrzędnemi, właści | 
cielom tych dóbr wypowiedziane zostają $ 
z tym dodatkiem, ażeby w przeciągu i 
sześciu miesięcy takowe pod rygorem Ą 

licytacyi dóbr į 
do kasy galie. | 
Towarzystwa kredytowego ziemskiege 4 ę 


i 18600 zł. w. a. listami zasta- Ją 

z większych sum 7600 zł. 
115.000 i 13600 zł. w. a. na hipotekę | 
| dóbr Skwarzawa nowa i Lipniki w po- ! 


| 
stwa kredytowego ziemskiego obwiesz- { 


Krasickie- 
tego Towarzystwa: 


odsetkami * 


tych dóbr wypowiedziany i 


1 aaibakiego, 


| 
| 
i: | właści pace dóbr w Radrużu. 
| 
JI DET mne Mm*zaum wiinjht als 
Kamerfran oder Majchinnóberin, fann 
Kleider machen, Weig nähen, auh Stridarbei- 
ten oDer in A Gejhóft plaziert werden. 


(7599 3 3) 


Do browaru 


Ubrefjen : IB. Lemberg, Theater-Ge- 
w Kańcucie bände, Thür Re. 20. (7747) 
| poszukuje się zdolnego piwo Agronom 
ee ló 
WAKE. z oe p do Głównego | w średnim wieku, zaopatrzony jak najehlub- 
arządu óbr a niejszemi świadectwami, biegły w administra- 
"aja... AMEN ESA AE taksacyi dóbr, racyonalnem gospodarstwie 
RORRARPABOEAORAY rolnem. ebowie zwierząt domowych, technologii, 
budownictwie, mechanice rolniczej, leśnictwie, 
pojedynczej i podwójnej rachunkowości wiej- 
karol Werner skiej, ruogący w razie potrzeby złożyć odpo- 


wiednią kaucyę, poszukuje posady rządcy dóbr 
ziemskich. Bliższa wiadomość pod lit. W. F. 
poste restante Tarnów. GR 1—3) 


z eio- 


„odownia murowana risa 


- kamienia, 75° kub. objetości, znachodząca 
się w realności R. 4. przy drodze Wuleekiej 
za Prochaski ogrodem jest de wydzierzawie" 
mia od 15 listopada 1879. — Bliższa wia- 
domość u właściciela tejże realności. (7325 3—3) 


F. Bardzo ła: dne = 


a 
PIGWY aromatyczne E 


SBa" 
świeże NMiaremy włoskie, 
dabika i Gruszki tyrolskie, 


świeże Winogro na hiszpań- 


deserowe skicie, 
Grzechy tureckie, wołoskie i fran- 
| cuskie, Wigi sułtańskie, DPaktyle 
i aleksandryjskie, 
Ą rówmież świeżo ubite 
larząbki, Kuropatwy, Bażanty 
i Kwiezoły, poleca handel 


p 
Z) Markiewicza 


: 
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$ 
A ulica Sobieskiego 1. 8 


e 


2 rnanan WCT WO AAAA DRAPKA 


$ 


"Z 


we Lwowie w Rynku l. 42. 
(me 1—?) 


: 


pttk stę 


Ogłoszenie przedpłaty 
MAR gaino z 


SPOMNIGNIA 


roku 1830—1831, 


które zawierać będą wiersze, pieśni z 

muzyką, marsze wojska polskiego, odno- 

szące się do tej epoki, w ehronologicz- 
nym porządku zestawione. 


Cena egzemplarza 2 zł w. a. 

Przy zamówieniu 10 egzemplarzy 
jeden rabat. 

Prerumerować można we wszyst- 
kich księgarniach krajowych i zagra- 
nieznych, lub u podpisanego wydawcy. 

J. Hloroszkiewiez, 
Lwów, ulica Majera liczba 3. 


(2768 SAR. 
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Stołowe : 
wina białego 40, 48, 60 ct. 
wina czerwonego 52, CO ct. 
IIA ea e białe i ezerwone z górnych 
i dolnych winnie węgierskieh ed 50 et do 
2 zł. 50 et. 
Wina francuskie i hiszpańskie. € 6 
Na prowincyę wysyłam wina węgierskie w be- 
ezułkąch począwszy od 4 litr. 
gar~ Od wysyłek na prowineyę odlicza się 
podatek konsumcyjny. Å 
Cenniki na żądanie franco. : 
(5811 23— Dag 
NEMEAN Pó 
= 8 50 c a 
kompletny ubior zimowy 
dla panów i dam 
składający się: 
i grubego kaftanika zdrowia z krepy, 
1 mocnych i grubych spodni zdrowia z krepy, 
1 pary o baba" rękawiczek wato- 
aj wanych, 
R l pary najwyborniejszych szkarpetek lub poń- 
czoch wełnianych miękich i grubych, 
1 wielkiej chusteczki jedwabnej na szyję (Ca- 
chanez), 
1 pary wybornych sztuelów. 
Wszystkie powyższe przedmioty kosztują 
tylko 8 zk. 50 eż. w wysprzedaży 
WW Ecran Praóerstrasse IG. 
(1448 BLA 


aen annn WDC WYRAZA ra va: 


A a Tan a) 
Obwieszczenie, 


Ie 70667. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- | 
stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
szcza niniejszem Że na podstawie $. 
63 ustaw, kapitał 22965 zł. 10 et. w. 
a. listami zastawnemi, z większej 3u- 
my 23200 zł. w. a. na hipotekę dóbr 
Zarzyszcze wpowiecie Źółkiewskim po- ; 
łożonych, Emanuela Kreiner własnych, | 
z tego Towarzystwa wy poży czonej | 
zd.l lipea 1878 jeszeze pozostały wraz į 
z odsetkami i uależytościami podrzę- 


dnemi, właścicielowi tych dóbr wypo- | i | b a r n | 


wiedziany zostaje, z tym dodatkiem, | ja 
eby w przeciągu sześciu miesięty| PRZEMYSLAŃSKA 


ot | z urządzeniem i pomieszka- 
miem do wy najęcia na czas 
ległych do kasy galie. Towa, kredyt. | 
y Y": | dłuższy; zgłoszenia przyjmuje Zarząd 


ziemskiego był złożony. 
We Lwowie d. 29 39 października 1879. 1579. ka we Lwowie, ul. Ar i 
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ANNIN: KOKOKOOKAOKOKOKCKOACACIOCIOKĄ 


PO eki 


n 
takowy pod rygorem egzekucyi, 
jnowicie licytacyi dóbr hipotece 


¿| Meble wiedeńskie i tutejsze |< 
j E od najwytworniejszych do najtańszych, 1 
| = |Kompletne garnitury do salonu, tapicerowane podług najnowszych fasonów 8 
> francuzkich pertiery i draperyce. Garnitury do jadalni i sypialni. N 
| z Wielki wybór materyi na meble, a 
Ę pająków, dywanów, chodników, karniszów do okien i kutasów do firanek a 
Ou po cenach stałych i niskich Sei 5 
j 5 Kumstra, Meble żelazne i Meble z drzewa giętego a 
| 9 WIN" po cenach śukrycznych "fug (7398 5—.8) N 
H poleca handel pod firmą = 
a 
$E| M. SCHÓN & GEBFAPnT $ 
$ wwe Luer ouvre, plac Mairya i, 
a k 
AARAA AAAA RONO Dir 
ul, Orernaekiago 1 12, dom Warnors al NF € z 
yot ZAC 
zn DW 


